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Skuteczne bombardowanie portu w Hawrze,
Główna kwatera Wo«"..a. 5 < s e r .m . Na> 

czelna komenda arm ji niemieckiej komuni
ku]*:

Jak jut doniesiono w kon.un.kacl, bp*)- 
cjalnym Dunkierka została po zaciętych 
walka th zdobyta w dni - 4 cze. „ca. Trzech 
benerałów i ok. 40.000 żołnierzy rozmaitych, 
formaty] francuskich poddało się wojskom 
niemieckim.

PM Abbbviile odparto silny atak aljan- 
tów, dokonany przy poparciu aięyierji I 
tanków. Podobnie został zlikwidowany a* 
tak na niemieckie stanowiska na południe 
od Lonpwy, przyczem aljanci poni tli wL j* 
kie straty.

Fiuta powietrzna zaatakowała skutecznie 
samolotami bombowemi 1 ńurkówemi mlej- 
i/j koncentracji wujek koalicyjnych nu po

łudniu i.d Abbeyille, jak również urządze
nia portowe w Le Hayre.

W e wezwanych godzinach porannych we 
ś.odę rozpoczą.y się nowe operacje ofenzy- 
wne z detychczaSowrege obronnego frontu 
we Francji, (p.).

Przerwanie linji Weyganda.
Benin, 6 czerwca. Naczelna kr.nonda ir- 

mjl niemirtklef komunikuje:
Wojeka niemieckie przystąpiły we środę 

rano do ataku na armję francuską na sze
rokim froncie. Wywalczono przejście przez 
Sontmę między ujściem a Ham oraz kana
łem Oise Aisne oraz przerwano łinję for- 
tyflkacyj, znajdującą etę w rozbudowie, i  
RW. L.nję Weyganda.

Sztandary zwiiclęsiwa 
w całych Niemczech.

'(j!) Główna Kwatera Wodza, 6 czerwca. 
Adolf Hitler wydal do narbriu niemieckie* 
po odeiwr. w której, z bkdkji zakończenia 
najmiększej bitwy wszystkich czasów, dał 
rozkaz od ŚrOdy włącznie wywii nenia flag 
no terenie całych Niemiec no przeciąg 8-u 
dni.

Akt ten zna stanowić symbol uczczenia

żołnierzy ni< mieck ich. Ponadto Adolf Hi
tler nakazał bicie w dzwony na przeciąg 
3-ch dni.

f*ort w Dunkierce zburzony.
20 wielkich akręló.' leży na wybrzeżu 

morskiem.
(!!) Berlin, 6 czerwca. W  liczbie wziętych 

do nJsWoli przy zdobywaniu Ounkierkl 
ttJOil Jońców znajduje się również truech 
generałów.

Narazie nie jest mi/liwem nawet pobie
żne zestau renie zdobytego tam materjału 
wojennego, a ,v szczególności armat, wo
zów pancernych, oraz broni. Dotychczas 
udało się stwierdzić, se port w Dunkierce 
leży w t " i w  h oraz że na brzegu sn»czy- 
wa 2C większym okrętów I niezliczona I- 
lość mniejezycii uszkodzonych łodzi l stat
ków. Jest tp tylko częściowy wynik ata- 
kó\, lotnictwa r i“mieckiego. trudno sobie 
wyobrazić bardziej dokładnj obraz znisz
czenia. , ,

do armji niemieckiej.
: Główna k wat pi a Wodza, 6 czerwca. — 

Wódz i naczelny dowódca niemleckirh sił 
zbrojnych ogłosił następujący r :zk; z dzien
ny:

Żołnierze frontu zachodniego!
Du.uusrka została zdobyta!
40 000 Francuzów i Anglików, stanowią

cych resztki wieli ich armij, doszło się do 
niewoli.-

żdobjto nieprzeliczone ilości materjału 
wojennego.

Na teiu zakończyła się największa bitwa 
w dziejach świata.

Żołnierze! Miałem do was bezgraniczne 
zaufanie. Nie zawiodłem się -na 'Mi as. Dzię
ki waszemu bezprzykładnemu męstwu. — 
dzięki waszemu wysiłkowi w znoszeniu 
największych trudów i ponoszenia: najcięż
szych wysiłków został 1 rzoi-.zywistńiooy 
najśmielszy plan w historji wojen.

W cza,sie ciężkich walk w ciągu kilku ty
godni, często z baidzo dzielnym pizecawni- 
kiem, zmusiliście dwa państwa do kapitu
lacji, rozgromiliście najlepsze dywizje 
Francji, pobiliście brytyjski kprpus ekspe
dycyjny, wreszcie wzięliście^ ,aó niewoli 
jeńców, względnie zepchnęliście żołnierzy 
tego korpusu z kor tynentu. Wszystko for- 
mpcje sił zDrojnych na lądzie i w powie
trzu prześcigały się wzajemnie w szlachet
nym wysiłku dama v  siebie w ,zysxkiego 
dla naszego narodu i  wielko-uiemieckiej

ojczyzny Dzielni marynarze naszej mary
narki wojennej brali udział w tym’ wvśoi-
gu> : ■ ;

Żołnierze! Wielu t was przypieczętowało 
życiem swoje oddanie, inni zostali ranni. I 

Serca naszego narodu w uczuciu głębu- 
kiej wdaięezfdośei stoją przy nich i przy 
Was. ,

Jednil plutokratyczni władcy Anglji i 
Francji, którzy zaprzysięgli sobie rie do ; 
puścić do pomocy wszystkich środków do 
uizeczywismienia nowego Jepszego świata,, 
cli^ą dalej prowadzić wojnę, , , ;

Życzenie ich będzie spełnione!
Żołnierze! Z dniem' dzisiejszym front za

chodni przystępuję znów do Akcji.. Przy
łączają się do was niezliczone nowe dywi
zje, które pu raz pierwszy będą widziały i 
walczyły z nieprzyjacielem. AV ter spósob 
będzię się toczyła dalej walka o wolność 
naszego narodu, o byd lub niebyt w chwili 
obecnej i na całą przys.żłę$ć aż do znisz
czenia tych wrogict władców w Londynie 
i  w Pętryżu, którzy jeszcze teraz sądzą, iż 
■ro wojnie mogą znąlęźć skuteczniejszy spo
sób dla ,urzeczywistnienia ewoieh u rogich 
narodom planów. Historyczną nauczką, u-i 
dzieloną tym władcom stanie się / nasze 
zwycięstwo,!

Całe Nietmcy jednak są tymczasem zno
wu duchem przy Wn*.

Dunkierka przedstawia obraz 
zupełnego chaosu.

(D Berlin, 6 czerwca. Pierwsze w liia h  
niemłocicle, które wkroczyły do zdobyte] 
twierdz) Dunkierki ujrzały przed eobą ó- 
braz zupołnugo zrezyg..owan<a : chaosu.

O jakiejkolwiek dyscyplinie wojskowej 
niema mowy Według nadeszłych pieru 
szych dGi.m=,,eń w mieście panują chaoty
czne stosunki. Na każdym kroku, ha uli
cach oraz u urządzeniack portowych znaj
dują się ślady pospit^znej i bezpianowe; 
ucieczki wojsk lugieiskicb i francuskich, 
które jeszcze mio,ły sposobność murowa
nia się ucieczką do Dunkierki. Jeńcy czy
nią. wrażenie zupełnie apatycznycu i zła 
ipanych mazi. len stan fl^yczny i ducho
wy Vy klucz a w Obecnej chwili uożliwość 
wdania sobie sprawy ze swego losu.

Szczątki wyborowych dywizyj angiel
skich i francuskich t podartych mundu
rach 1 bez żadńeg > uzorpjenia, zdemorali- 
zowane ciężkiemi krwawemi stratami, z»- 
danęioi im . przez niemieekio lotnictwo i 
artylerję w czasie prób wymknięt ia sję z 
pułapki, przedstawiaj? godny pożałowania 
widok. (p).

Nowa lista strat marynarki 
angielskiej.

(::) Rzym, 6 czerwca. W  poniedziałek 
wieczorem donioeła admiralicja brytyjska 

p  zatonięciu konti toi jedowców „Basilisk", 
„Kieth“ i „Ayant!‘, .o?iiz o ‘utracie 24-ch 
mniejszych wkrętów z pośród 171 okrętów. 

’ W grupie owych 24-ch małych okrętów 
było 6 miiueaęk jedna kanonieirka, 1 b szą- 
lup, Z dalszej, tfhści komuuakatu wyniką, 
że w 'ząakrrtowaniu wojska brało udział 

,222 jednostki, należące dio marynarki bry
tyjskiej. Wcheu tego, że powyżej jes1 mo- 
twa o 150 .okrętach, należy zap> tac, co się 
stało z 52 okrętami marynarki brytyjskiej. 
Czy jęsit rzec?a możliw m, aby obecnie sam 
Churcbilł nie zidawał sobie aptrawy o ogro- 
-mie strat angielskich?

Nagonkii na faszystów w Anglji.
Aresztowano również kandydatów 

na posłów.
(§§)' Kopenhaga, 6 czerwca. Jak donos: 

londyńska służba informacyjna, policja an
gielska dokónała w ubiegły wtorek niemal 
na terenie całej Anglji licznych, areszto
wań wśróó faiśzysipw angielskich.

WśrÓd aresztnwa uych znajdują siej ró
wnież kandydaci na posłów ze stronnictwa 
faszystowskiego. W samyr tylko Manćhe- 
steire osadzono w wiezieniu prawie 40 fa
szystów. Niezależnie od tego dokonano are
sztowań % Cant er bu: y, na wyspie Wight, w, 
Hull, Shefield, W orthing, Liverpool, Black- 
jpjóol i Mhrcester

Bitwa we Flandrj! należała do rzędu największych bitew a historii świata. Powyżej zamieszczamy dwa .djęcla z wydarzeń wojennych we Flandrji, Na lewo widzi
my oddział saperów liemleck.ch, zajętych usuwaniem min, *aiH.iun>cit przer „ujska Koalicyjne n_ torach kolejowych. Białe paski na szynach oznaczają miejsca, gdzie 
po szezegółowem badaniu stwierdzono pola minowe. Na zdjęciu ńa prawo wldzimy żołnierza niemieckiego, który w pojedynkę przedziera się przez linję fortyfikacyj

woj' k koalicyjnych.

Z  terenu wojny we Flamlrjl.
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Olbrzymie wrażenie w Rzymie
Miażdżąca kląska sprzymierzonych we Fiandrji.

(:) Rzym, 6 czerwca. Rzymska prasa wie* 
a « n  stal zupełnie pod wrażeniem ol

brzym i„h sukcesów lotnictwa niemieckiego 
uzyskanych nr.y m i a i o r  I. lotnisk 
i otjektów wojskowych w okolicy Paryża, 
oraz zajęcia Dunkierki.

Sukcesy _ niemieckie — pisze naczelni' re
daktor „Giornale d‘Italia“ — czynią właś
ciwie zbędnemi wszelkie komentarze; la- 
czej_ należałoby mówić o strasznej porażce 
angielskiej i _ francuskiej. Prasa angielska, 
oświadcza z ironją ten półurzędowy dzien
nik — nie podziela prawdopodobnie tego 
zdania, ponieważ i tym razem pisize ona o 
wielkich, zwycięstwach. Awantura norwe- 
rka, która równueż według ich Duńc jucz
nych oświadczeń.zamieniła się w „zwycię

stwo" nie naliczyła ich niczego; czytając I dzie szczególny nacisk na domosłośi. !iu- 
wproet humorystyczne wy fcródy dzienni- 1 » « czesńej techniki wojennej jednostek ar
ko ,vT angielskich o „świetnym odwrocie z 
FW idiji", nasuwa sit; pytanie, czy Londyn 
wciąż jeszcze żyje leikkomyślnemi dradze, 
niaini, albo czy może pragnie żastrzyknąć 
nową porcję ząpałfc wojennego zmęczeń j  
i niezadowolonej ludności, aby podniecić ją 
do oporu.
i Również „Tribuna" podkreśla, że kląska 
we Fiandrji dla sprzymierzonych miała 
charakter miażdżący i oświadcza, że musi 
ona wywrzeć niemały wpływ na rozwój 
przyszłych opera^yj W  kużdy ra razie t>r 
nagandzie srwjzy aterzon^ch, fabrykującej 
„parcie fantastyczne bajki, nie naa się za 
trzymać biegu wydarzeń, (p.)

Odpowiedź 4łnch pod adresem Anglji,
(M) Rzym, 6 czerwca,. Po ostatnich nie

szczerych próbach prasy angielskiej, uja- 
wntuiiyth w ostatnim czasie, a mających 
rzekomo na celu wykazanie uczciwych ża
rn ./ów AnaiJI wobec Włoch, obecnie pra
sa ta zupełnie otwarcie wypowiada isto
tne z p i  Gary Anglji, stre«zi zające się w  
„zwalczaniu wielkomocarstwowego stano* 
w iska Włoch a2 do kompletnego zniszczę* 
nia Włochów na wypail “k, gdyby N h  cieli 
przyłączyć się do w Jny".

W odpowiedzi ńa to „Messaguro" oświad
cza, ze te nowe próby zastraszenia nie 
świadczą bynajmniej o jakiejś zmianie w 
nr] en tacj i polityki angielskiej, ale zgodne 
4 w zupełności z żywionemi oddawna 

nczTOiami przez Albion. Anglja zawsze 
dążyła ao stawiania przeszkód Włochom 
tr uch rozwoju mocarstwowym i wszelkie-

mi sposobami starało się zat rzymać wzrost 
Włoch do rzędu mocarstw i impi 'rjów.

Anglja wzmocniła ochronę wszystkich 
dojść na morze Śródziemne i zp°rozdła 
rozwojowi Włoch w Uryce i w Azji, aby 
nie dopuścić do zdobycia należnego naro 
dowi włoskiemu mięjsca jakie mu przy
stoi a e względu na Jego liczebność, praco
witość i kulturę. Dziś Anglja najchętniej 
wymazałaby Włochy z mapy politycznej 
Europy.

Ta nieco zbjt śmiała decyzja ma jed
nak — jak podsresia dziennik — swój cel, 
ą najlepszą i najłatwiejszą Jo przepra
wa© żerna odpowiedzią na nią byłoby 
„zniszczę ie władztwa brytyjskiego nad 
światem". Fakt taki powitałyby wszystkie 
narody uciskane i lekceważone przez An
ginę z najniższa radością, jako rezultat 
obecne; wojny. *

Prasa v t t i  md D raw n e m  tirilemem 
D U M  na

—- Rzym, 6 czerwca. Francuski front pół
nocny przestał ostatecznie is nieć. Wy
brzeże Ila ału La Manche aż do Sommy 
Znajduj 3 się w pewny uh rękach niemiec- 

; ,  Wcpatywa wojskowa tkwF.aiłnieiw! 
•rękn ntemieckiem, Churchill mUsi przy
znać się Jo olbrzymi eh sfrat francusko- 
angielskich, n temsamem do niezmlerzo- 

5 .wojskowej katastrofy mocarstw za
chodnich.

Takie i tym podobne^ tytuły ł aTtykuły 
zapełniają w zupełności środową prasę 
.włoską, która podobnie jak i cały naród 
™ i  z bezgranicznym podziwem współ- 
d sioła z armją niemiecką także = obecnej 
fazie , początkowej dalszych walk o wol
ność i przyszłość nai-odu niemieckiego 

„Mcssagero" stwierdza, że itowy ekras 
wojny będzie miał decydujące znaczenie 
dla losów Francji. Wojskowy \ 'spółpraco- 
wnik tego rzymskiego dziennika podkre
śla, że prawdziwie imponnjąca cyfra jeń- 

■ cć n1 i zdobyczy wojennej w wyniku za
kończonej ostatnio wielkiej bitwy we 
Fiandrji, stanowi najlepszy miernik ogro
mu kląski mocarstw zachodnich, którą 
prasa i radjo tych mocarstw stara się 
Wciąż jeszcze przedstawić jako sukces an
gielski.

Hasłem armji niemieckiej jest: „Jesteś
my gotowi, do nowych zadań!" Heroldami 
nowej inicjatywy niemieckiej stały się w 
pewnym sensie niemieckie samoloty, które 
zaatakowały środkową i południową Fran
cję. Szezególnie znamienne są ataki lotni
cze na Marsylję, które stanowią dla Fran
cji ostrzeżenie, że nie może ona uważać o- 
becnie swej komunikacji morskiej z Sy- 
rją, Palestyną, Turcją i wybrzeżami pół
nocnej Afryki za spokojną i bezpieczną.

„Popolo di Roma" streszcza sytuację 
wojskową następująco: Panowanie w po
wietrzu i Inicjatywa militarna są po stro
nie zwycięskich Niemiec. Nawiązując do 
olbrzymiego ataku lotnictwa niemieckiego 
&a francuskie bazy lotnicze w Paryżu i o- 
kólicy, dziennik niedwuznaczni podkre
śla, że stolica Francji, posiadająca tyle 
punktów obronnych, lotnisk i centrów 
przemysłowych nie może być uważana za 
otwarte miasto.

Również prasa północno włoska stoi w 
Zupełności pod znakiem wielkich wydarzeń 
na froncie ..zachodnim. Zajęci© Dunkierki 
l komunikat naczelnej kom>ndy armji nie- 
tniećkiej >i zakończeniu ńs większej w hi- 
storji świata bitwy we Fiandrji zostały 
podam przi z dzienniki w sensacyjnej for
mie. Dokładne szczegóły o przebiegu bi
twy we Fiandrji oraz o olbrzymich cy
frach strat poniesionych przez aćraje mo
carstw zachodnich zostały przyjęte przez 
całą opinię publiczną z najwyższem zain
teresowaniem.

„Corriere delła Sera" podkreśla, że mo
carstwa zachodnie, pod cm sami niemiec- 
kiemi, zadawanemi z siłą cyklopów jponio- 
sły największą katastrofę w historji. Dra
mat Dunkierki dobiegł do końi s, W związ- 
ku z kryzysem wojskowym wiĄże się rów- 
nie*, moralne rozprężenie v kierowniczych 
kołach francuskich i angielskich.

„Popolo d‘Italia“ stwierdza, że cyfra jeń-

naeiśkiem irówftież bardzo niską 
strat niemieckich. Punadto dziennik Kła*

eów w wysokości 1,2 miljonów w tak krót
kim prze *iągu czasu jest bezprzykładnem 
wydarzeniom w historji wojen. Niemcy 
mogą byc dumne z wyników, uzyskanych 
prz&^tiycfijąarmję. DzienuRó poaka^flątife j aiemia, albo skazani u© wygaanię Kbłiża

mji niemieckiej Wkońcu dziennik pod
kreśla, ż., związku z zakończeniem bi 
fwy we Flandrj. nie bez szczególnego 
znaczenia są też olbrzymie straty w ipa- 
terjalc wojennym, poniesione przez mo
carstwa zachodnie.

Bardzo silne wrażenie w prasie półno- 
eno-włoskięj wywarł też wielki atak po
wietrzny niemiecki na lotnicze objekty 
francuskie W  Paryżu, i okclicy. „Popolo 
d‘Italia" stwierdza w związku z tern, że 
lotnicy niemieccy są pr nami strefy po
wietrznej nad Francją. Może jeszcze waż
niejszym, niż wielkie spustoszenia wyrzą
dzone przez niemieckie bomby w objek- 
inch wojskowych jest fakt, ze lotnictwo 
francuskie nie było w stanie obronić stre 
fy powietrznej nad stolicą i w niezmiernie 
krótkim czasie zostało unieszkodliwione.

„Gazetta del Popolo" w sensacyjnym ar
tykuł© podkreślą, że w c: ;asie wielkiego a- 
taku niemiecki eg, o zniszczone na ziemi 
300—40Q samolotów a nadto 129 samolotów 
zestrzelono -v walkach powietrznych. Pa
rys ki korespondent tego dziennik donosi, 
ie to pierwsze bombardowanie objektów 
wojskowych w Paryżu i okolicy pozosta
wiło niezatarte wrażenie na mieszkańcach 
stolicy Francji.

„Giornalc d‘Italla“ proibstuje przeciw 
pwałtom r naielskim na Malcie

(!0 R*y m, 6 czerwca. Gwałty dokonywa* 
hi przez Anglików na Malcie, spowodowa
ły pfMiBwnie reakcję ze strony dziennika 
„Giornale d‘ ltalia“.

"o, co dzieje się na Malcie — pisze dzien
nik — demaskuje jeszcze raz w sposób nie
dwuznaczny tradycyjne angielskie metody 
materialnego i moralnego uciskania na
rodów.

Wyspa, po }°,dająca prastarą krltnrę zo
stała przez Anglików zdttjfilzdna, pozDa- 
wiona resztek wolności i wydana na bez
prawny ucisk. Ojczysty język Maltańczy
ków jest gnębiony u azkołacn, u urzędach 
i w sądach, Mieszkańcy wyspy mają zo
stać ohecnie pozbawieni wszystkich swo
ich oszczędności i ow oców swej pracy przy 
pomocy jednego z największych oszustw 
finansowych, jakiem jest wypuszczenie 
tak zwanej waluty maltańskiej. Najlepsi 
obywatele wyspy zostali wtrąceni do wię-

Nieporozumienia a  iraneuskim 
gounecie.

Genewa, 6 czerwca. Na temat różnicy 
zdań wewnątrz gabinetu francuskiego mó
w i się wiele W kołach politycznych Gene
wy, przyczera zwrócono uwagę, że według 
pogłosek marszałek Petain ma zostać sze
fem nowego kombinowanego rządu fran
cuskiego. We środę dyplomatyczne koła 
genewskie otrzymały wiadomość z Pary
ża, id Rey.iaud spotyka się z coraz sstrzej- 
6Zq krytyką swych kolegów gabinetowych 
i ŻP między nim a ministrem sprew we
wnętrznych Mandlem zachodzą bardzo po
ważne różnice zapatrywań.

Aczkolwiek Reynaud na lednem z ostat- 
nic:b posiedzeń gabinetu sam domagał się 
energicznego zwalczania opozycji, to jed
nak obecnie jest zdania, że MancN! rozpo
czął tą akcję w zbyt brutalny sposób i w 
praktyce nie osiągnął właściwego celu.

Mandeł ze swej strony wzmacnia swoje 
stanowisko w ten sposób, że mianuje swo
ich polity sznych przyjaciół prefektami i 
podprefe^łemi, oraz zwiększ® swoje wpły
wy na władze policyjne. Prefekt policji 
Paryża Langeror i gubernator wojskowy. 
Paryża gen. Hering są, jak to oświadcza
ją koła dyplomatyczne Genewy, „ślepemi 
narzędziami" w rękach Mandła.

Nawet w tych jednak warunkach Rey- 
naud nie chce zrezygnować ze sw>qo‘ urzę
du i ma nadzieję przy pOinoc> marszałka 
Petain i gen. Weyganda wkrótce znaleźć 
drogę, któraby doprowadziła go do usu
nięcia Mandla z gabinetu.

Plan reoTgpnizacj gabinetu pod prze
wodnictwem marszałka Petain nie może 
być z tego względu zrealizowany, że mar
szałek, cieszący. sdę zaufaniem wszystkich' 
członków rządu, nie chce przyjąć stano
wiska p rem Jer; Genew Jkie koła dyploma
tyczne podkreślają, że w tern f jkże leżą 
na pewien czas szanse Reynauda, aczkol
wiek wzmagają się głosy sprzęci wu prze
ciwko niemu,

Jeżeli t. zw. linja Weyganda nad Sommą 
i Aisne zostanie przełamana przez wojska 
nieTiGerikin (stało się to wczoraj. Przyp. 
Red.) to koła gesirwsk'© spodziewają się, 
iż gabinet Reynauda pod wpływem tego; 
rodzaju militarnego wydarzenia nie zdoła 
się utrzymać i że wówczas dojdzie do re
organizacji gabinetu.

jednak cźas, kiedy gwałty angielskie 
ończą się raz na zawsze, (p).

Sfosy prasy włoskie} i Moskiewskie}
o mowie Churchilla.

(“) Medjoian, 6 c/erwca. Ostatii© kraso- 
móweże opisy angielskiego premjeia w 
Izbie gmin oraz niesławna Hęska, jaką ke 
Fiandrji ponieśli Anglic> 1 Francuzi, zna
lazły silne eóho w prasie północno-wło- 
skiej. Słowa Ghurcliilla o ..olbrzymiej ka- 
tastrofie militarnej" loimieszcZają dańmni- 
ki naczelnyct, miejscach. Dalej piama 
poduuisżą, że rrrmjer przyznał się de ol- 
br"ymic i strai w m~terlale ludzkim. < r- ■ 
do utraty 1.000 W s ły wszystkich wozów 
pahctrnyjh I środków trareprrt.? ^yc.i.

„Popolo d‘ltalia“ piszą; żc Churchill 
przyznaje się do katastrofy i spogląda 
czarne w przyszłość. W swą mowę włożył 
Churchill cały swój wysiłek, aby nazwać 
moralnem zwycięstwem to, co oh sam okre 
ślił jako „największą anglolsko-francuską 
katastrofę wojerm: “

„Regiir e Fasoista," omawia podana przez 
Churchilla fantastyczne cyfry o zbiegłych 
z Francji szczątkach brył yjskiego korpusu 
ekspedycyjnego i oświadcza, :ż z tych da- 
nyoh cyfrowych możnaby wywnioskować, 
że brytyjski korpus ekspedycyjny wyje
chał pozostawiwszy jedynie broń i jak gdy
by puuiiósł tylko bardzo nieznaczne stn-tj. 
Nip możną więc przejść do porządku dzien
nego nad zagadnieniem: ozy Anglicy _.“f- 
góie nie walczyli, czy też Churchill skła
mać?

W  politycznych koło ;h moskiewskich o- 
krcślana jest mowa Churchilla w Izbie 
gnuii jako przyznanie się pokońanego do 
hi stoaycznyeh wydarzeń ostatnich tygodni. 
Wyzhańie Chur©h Da, w któiem ni© mógł 
on ukryć rozmiarów katastrofy brytyj
skiej. spotkało się w Moskwie z tak’ wiel
ki em zainteresowaniem, że dzienniki publi
kują przemówienie Churchilla niezwykle 
obszernie.

Na; szczególną uwagę zasługują podkire- 
ślane piz"”, dzienniki te wywody Churchil
la, z których czytelnik jest w stanie zdać 
sobie sprawę z klęski poniesionej przez 
brytyjski korpus ekspedycyjny. W  szcze
gólności pru«a bytuje te istę"y. w których 
mowa o olbrzymich stratach mateo jał« 
wyeh, jak i o łnzpośredniem zagrożeniu 
Anglji wskutek objęcia przez Niemców pa
nowania na wybrzeżu i nad Kanałom La 
Manche.

Greckie dziennilT poranne publikują w 1

formie sensacyjnej mowę Churchilla, kry
tykując ją u  ąwsół niezwykle Ironiczny,
KLiedy we 'francuskich i angielskich urzę
dowych komumkatach wojennych usiłuje 
się r. zedstawie klęskę wo Fiandrji jako 
zwycięstwo, angielskiemu premjei,owi po
zostało przyznanie się do katastrofy na po- 
laćh Fiandrji.

Ogólnie padają pytania, gdzie właź* iwie 
znajdowała ulę wtelka i nc erna flota an
gielska, która powinna była wspierać swa 
■aa mję i która powinna zmusić Niemców do 
nycofania się z wybrzeży i miast porto
wych. Szczególne wrażenie wywołało wy
znanie Churchilla o tern, iż wirle czasu u- 
płynie zanim uda się wyrównae straty po
niesione we Fiandrji.

Co oiiliulo w f f l o s H  q k m c z n e i 
cnoilii mocarsin zachodnich.

(§§) Moskwa, U czerwca. Na łamach pra
sy i—.sMr yskiej ukazały rl , w sensacyj
nej urnie ujęte doniesienia o oiwrocio 
Anglików z Dunkierki, lak i o zajęciu te
go niusta przez wojska niemieckie. W ko
łach politycznych określa się '/wycie^te ■ 
w>ojsk n;emieckich w Belgji j Francji pół- 
nocan J jako beizwzględnie całkowite.

Poczytne moskiiewisl ie pismo „Weczer- 
n ija Moskwa” pisze, że powierzone nie
mieckiemu naczelnemu dowództwu zadanie 
okrążenia i .zmiażdżenia znajdujących się 
na północy armij angielsko-francuskich 
zostało rozwiązene, Historja wojen nie 
zna dotychczas takich potężnych operacyj, 
w których wielomiJio] nowa armjs dostaje 
się w pułapkę i nie jest w stanie stawić 
oporu. W ten więc sposób wyniik tej bitwy 
stał się dla mocarstw zachodnich „dotych
czas nienotowonn % klęską".

„Weęzernaja M^skwia" w dalszym ciągu 
stwierdza, że w tej chwili dzieli brytyjską 
wyspę od armji niemieckiej jedynie tylko 
ntewi“łka, bo 35 km. odległa droga z Ca
lais, która znajduje się całkowicie w _polu 
obstrzału niemieckiej ciężkiej artylerji. W 
ter więc sposób zostały oddzielone od sie
bie angielskie i francuskie armje oojowe.

„Szczęśliwy, wynik bitwy we Fiandrji 
przyniósł Niemcom potężne zwycięstwo; 
gdy tymczasem mocarstwa zachodnie po- 
niosły nową dotk'Liwą klęskę. Wszelkie

nadzieje i rachuby naczelnego dowództwa 
wojsk angielsko-francuskich na możliwość 
stawiania długotrwałego oporu ze strony 
okrążonych na północy wojsk, oraz na tu, 
że cofające się wojska franeii»kie będą 
mogły w całkowitym spokoju zająć nowe 
pozycje obronne nad Sommą i Aisue — 
spełzły na niezem*. Dziennik określa obec- 

»ną...sytuację, hioparątw zachódnlcb jako 
'Sjtezagólnle' póważhb.

Jako przyczyny fatalnej klęski podawa
ne są fakty ujęcia przez Niemcy inr jaty- 
wy. przewaga Niemiec w powietrzu i w 
dziedzinie bron? pancernej, nowe niemiec
kie metody wałki, energiczne i roztro me 
kierowanie operacjam1! bujowemi, zaś z 
drugiej strony brak jedności u wojskowe
go dowództwa strony przeciwnej.

KsprawijedM cnle k ró la  
Leopolda.

Rzym, 6 czerwca. „Francja i Anglja zo
stały postawione pod pręgierzem przi z o- 
stro zredagowane oska rżenie króla Leo
polda" — raki tytuł daje „Lavnro Fasci- 
sta“ korespondencji swego współpr >cowni- 
ka z Brukseli. W  imieniu naczelnej ko
mendy armji belgijskiej — czytamy w tej 
korespondencji — wręczył król Leopold 
w niedzielę obecnym w Brukseli przedsta
wicielom dyplomatycznym to znaczy am
basadorom Włosh, Stanów Zjednoczonych 
I nuncjuszowi apostoiskiemn memorjał 
wraz z wyczi rpuj ąrym materjałem.

W  rc smorjale tym zostały przedstawio
ne dzień po dniu fakty związane z wejńą 
powolny upadek sił obronnych Belgji^ w 
Walkach, przeciwko armji niemieckiej i 
stale utrzymywany kontakt z dowódcami 
sił zbrcjnych mocarstw zachodnich, któ
rym król donosił codziennie n pogarsza
jącym się z dnia na ilzień położeniu woj
ska oraz niemożności dalszego prowadze
nia '} krwawej a bezcelowej wojny.

Już w dn. 18 maja król Leopold, us sku
tek upadku Cambrai, zawiadomił T ondyn ; 
o grozie położenia, która zaczęła się wy
twarzać. Dzień po dm u wskazywał król 
nU pogarszające się położenie wojsk , mo
carstw zachodnich i Belgji na sLutek po
stępującej klęski. Gdy w dn. 27 maja front 
został przerwany przez wojska niemiec
kie m> pięciu miejscach, naczelna ko
menda belgijska nie była w stanie nawią
zać kontaktu ani z gen. Gorfem, ani z 
gen. Blancharrlem.

Tak więc aż do ostatniej chwilf mrcar- 
stwa zachodnie były Informowane o kata
strofalne^ pogarszaniu się sytuacji wo
jennej. Bardzo dobrze poinformowane o 
katastrofalnej sytuacji ńowództWo naczel
ne mocaj-siw zachodnich dopuściło jednak 
dq skrajnego stanu, aby później z lojal
nego króla i jego dzielnego wojska zrobić 
kozła- ofiarnego, odpowiedzialnego za wła
sną prażką armji koalicyjnej.

Nowy transport uchodźców 
z Gibraltaru.

(1!) Rzym. fi czerwca. Agencja Stefan! 
donosi, że do Rabat przybył nowy trans
port uchodźców z Gibraltaru. Uchodźcom 
towarzyszyli policjanci angielscy.
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Z  podróży po Holandii.
Kraków, w czerwcu. 

Wjiływamy w ogrgttuiy: port. Dookoła 
ótajzają nas doki z razima au raaaztów i ko
minów, jakieś jeziora i wylew#-, ste.cznio 
8 wniesionemu kadłubami okrętów, olbrzy
mie magazyny aa jakichś półwyspach ł 
molach, i bezmiar statków majróżmejs^J 
wielkości.

Kto lubi okręty, *zr sakarmlć mrok  
ich w Idoklem do syta.

Prezentują się nam coraz to inne transpor
towce, jedne do pobrzeża przy cumo w j ne, 
inne na rzece zakotwiczone, przy boku żu
rawi. pływających na żelaznych krypach. 
Oddają swój towar zitoorśki, lub ład oj ą 
koks holenderski. Stronią od tej praco wi
tej rzeszy eleganckie, białe okręty pasażer
skie, istne hotele pływające, poznaczone 
setkami krągłych iluminatorów. Dalej, po 
Toafalowanych, jakby morskich wodach 
posuwają się zwolna1 nieznane u nas-w tyeh 
rozmiarach berlinki, które zabierają po 3 
tys. tonn ładunku. "Wlecz" się z głębi kraju 
cała procesja ogromnie długich węglarak, 
zanurzonych po krawędzie burt, jakby to
nących. A gdzie rzucić okiem, widnieją 
krany z wycląęniętemi ramiona..(i. Niekie
dy wplatają się w i® królestwo statków 
śnieżne, łabędzie jachty i szkunery rybac
kie wciskają się w dostojne towarzystwo. 
Czarne fery przewozi z Wiaegu na brzeg 
ludzi, komie i ciężary. A  wszędzie, niby psy 
owczarskie uwijają się żwawe parowczyki 
spacerowe i przewozowe, tudzież czółna po
licyjne i portowe.

Wspaniały, malowniczy ten port imponu
je, olśniewa swym nieustannym ruchem i 
wibruj ącem życiem.

To |ui  pir droga wodna, lecz arteria, 
w które] dokonywa się ogrom pracy.

W  tern mrowisku statków wyczuwamy tą' 
tno handlu morskiego i nieb łączące za je
go przyczyną cały świat w jeden splot in-
ttjrtisów*

Zresztą Amsterdam szczyci się kilku mu- 
/ealnemi zbiorami i niepospolitym ogro
dem zoologicznym. Jest to wielkie, 540 tys. 
mieszkańców liczące miasto, typowo ho
lenderskie, bo częściowo na zarzuconych 
kanałach wzniesione i kanałami poprzeci
nane, Są w nim zakątki jakby wręcz we
neckie, pełne swoistego, poetyckiego uro
ku, jak np. Steiger., Zda się ukrywaó w 
nich zadumany świątek-,

Pierwsze wrażenie, jakie odnosi turyf ta 
po przybyciu do Amsterdamu, jest oszoła
miające. Sam port .oni kolosalne wraże
nie swą rozlegołścią, techniczna n wypnsa- 
żeneim, mrowiem kanałów i ty^.ąoami 
dźwigów i statków.

Dziwi nasi miasto pocięte kanałami, roz
ległe, gdyż domy rzadko kiedy przekra- 
pzaj? tu wysokość trzech pięter. Naugól 
ciasne i wąskie ulice, żywo nrzypomina- 
ją  naszęą Floriańską w Krakowie. Ulice 
zapchane tysiącami pojazdów, odznacza
ją się nieprawdopodobnym wprost ru
chom. Tramwaje, samochody i rowery pę
dzą tu z wielki) szybkością.

W  czasie swego pobytu w Holandji jeż
dżę często kolejami i autobusami do Ha
gi i Amsterdamu, ale nigdzie nie widzia
łem tej wielkiej ilości wiatraków, o której 
uparcie wspuminają biura podróży.

Wiatraki — owszem są, stoją czasem po 
kilka jeden obok drugiego, ale w.doczki 
takie spotyka się także często l u  

Rzecz, która najbardziej uderza w Ho
landji, to nieprawdopodobne zapachy prze- 
rótnych tłuszczów, olejów i margaryny, 
któreml przesiąknięte Jest powietrze w ca
łym niemal kraju. °rzeciętny Holender 
jada z reguły ws/ystkie niemal potrawy 
przyrządzane na margarynie, mimo, ze 
przecież nie brakuje mu wybornego ma- 
sał. Okazuj© się tu, jak wielką jest potę
ga reklamy, przy pomocy której potężny 
koncern tłuszczowy wmówił wszystkim 
mieszkańcom tego sympatycznego kraju,

Tm . holenderskiego irołnlln.

Typowy holender-SKl krajobraz.

że najlepszą i najtańszą przyprawą jest 
właśme margaryna.

Na margaryrie piecze się ciasta, przy
prawia jarzyny i zupy. smaży mięso i ry -, 
by. ftłynny „frity“ holenderskie najwięc* j 
dają się we znaki w miastach i osiedlach 
nadmorskich, gdzie powietrze jęsf cieżkie 
i szare od mgieł, a duszne od zapacnow 
„fritów*- marga .y nowych.

Najmniej odczuwa się je może w Hadze, 
która jest

najmniej hokeuJorskiem, a na,'więcej 
europejskiem miastem Holandji.

Jako stolica, skrupia całą elitę towarzy
ską i umysłową, co przy półmiłjoncwej 
ludności iniasta wyciska piętno na całym 
jej charakterze.

Hagę nazywają czassm małym Paryżem, 
co w cal o nie Jest przesadą. Wspaniałe, na
wet zimą, parki i ogrody, piękno i Bbytko- 
wo budowlo — wszystko to pozostawia nie
zatarte wrażenie na turyści©.

Dla Polaka widok tego kraj u, tb widok 
prawd® Lwi© egzotyczny, to widok niezwykły 
i dla niego samego warto zwiedzie Holandję. 
Należy kra] ten do najbogatszych w świę
cie 1 przeżywa prawdziwą pomyślność go- 
ipulisrczą. Nie będę tutaj przytaczał cyfr 
ilustrujących tę pomyślność, to bogactwo, 
nie będę drażnił czytelnika liczbami staty
styczni ami. Ale zapyta mię kto, ozy boga
ctwo taki©, bogactwo powszechno, na co- 
dzień, a nie na poka®, nie to z pałacó w ma

haradżów — można zobaczyć. Gtóż można. 
Boga' twe to , aczkolwiek dyskretne, acz
kolwiek zupełnie pozbawione hasła „zs^tau 
się, a postaw się“, bi j , w oczy, wykazuj© 
swą obecność na każdym kroku.

Widziałem gładkie bruki, sunące po nich 
sznury aut, ciągnące się kilometrami 
wszerz i wzdłuż.

Widzjąłem magazyny rrzepełniiome. Wi
działem liczne i rapcłnńme luksiisówe re
stauracjo i kawiarnie, widziałem tłumy 
beztrosko bawiąc© się w rozkosznie urzą
dzonych „Luna-Par1 ach1, i widziałem 
wspaniało muzea, pomniki i gmachy publi
czne. Ale przedewszyistkicm widziałem lu
dzi uśmiechniętych. Naprawdę : a h I
wszędzie uśmiechniętych, Nie tylko w tea
trze, kinie czy na dancingu. W  tramwaju, 
na u !k i, przy pracy nawet, a może prz łe- 
wszystkiem. To nie byli ludzie poszukujący 
parc/łotowej pożyczki To ni© bj Ii ludzie, 
umykający przed wierzycielem, drżący 
przed komornikiem. Oni nie myśleli, za* ©o 
kupić jutrzejszy obiad, oni nie zagłębiali 
się nad problemem, czy wziąść palto na a- 
ty, czy star© przenicować. Oni nie węszyli 
jakiej użyć protekcji, by dostać mniej czy 
więcej mamę posadkę.

Na szczególną uwagę zasługuje tutejsza
kultura hiacyntów i tulipanów.

Z Anglji hiacynty dostały się do Frąncji, 
potem do Włoch, a wreszcie dio Holandji I 
do Niemiec. Francja i Włochy słynęły z

t a b l e t k i
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produkcji: t. zw. rzymskich hiacyntów, oa- 
ioi Migających się zdolnością wczesnego kwi
tnienia,; Holandja natomiast, jak również 
czas jakiś okolice Berlina, a kultury du
żych ładnych cebulek na grunt i do pędze- 
uiia późnego. Dziś właściwie tylko Hofan- 
dja, a w niej okolic© Haarlemi- -ą centrem 
produkcji światowej, a to dzięki temu. że 
piaszczysty teren o wodzie podskórnej, ni© 
wyższej niż 1 m, daje właśni© to, czego hia
cyntom potrzeba, t. j. ciepłej, przejmszcza!- 
noj i suchej gieby i możności _ pobierąpią 
wódy z warstw głębszych. Dzięki usilnej 
pracy ogrodników holenderskich powstały, 
masy nowych odmian wspaniałych w bar
wi© i wielkości kwiatu. Udało się toż spe
cjalną metodą sztucznego dojrzewania uzy
skać cebuli i, dające kwiaty w okresie wcze
snej zimy i wyprzeć w ten sposób rzymsk: 3, 
na południu Furopy uprawiane hiacynty.
' Początek X V II stulecia jest iwiadki“ra. 
na lzwycza ] silr.e rozwijającego się zami- 
łowania do tulipanów również w Holandji. 
Rozmnażanie z nasion dawało tam masy 
mowycn odmian. Królem tego okresu stała 
eię odmiana tulipana. „Semper Augustus", 
Który m.at na piątym ile pesk. pąsowe. — 
Cenj cebultó 1 uliprnów osiągały sumy 
s swr otne. Jak pod-i je Wass. inauer, pisarz 
holenderski z r. 1623, za cebulkę wspommia- 
iur»g© „Semper Augostus“ zapłacono ras 
1000 fl„ poczem sprzedający Holender na
rzekał, że sprzedał za tanio, spostrzegł się 
bowiem już późno, że na starej były dwie 
młodo cebulki, coby mc było dało za rok 
2000 fl„ które przy transakcji stracił.

J. W.

C IE K  I W  O S T K I .

Rezydenci i rezyd ntki.
W  każdym niemal uema , snaczniej szego 

szlachcica bvło pełno rezydentów i róż
nych" rezydehlek.

Dzielili eię oni na dwie katergurje: sts I© 
przebywających i przyjeżdżających na pe
wien okres czasu. Ci ostatni jeżdżąc swe- 
mi końmi, barwił: czasem i po parę tygo
dni, a nawet po kilka miesięcy. Dwór ni
mi się zaludniiał, by|o w ujm zawsze gwar- 
n.o i wesoło, i nikom n nrzez'myśl nie prz« • 
szło, że kń.% goispodaiz mi© rad, i owsa dla 
boni żałuje.

Tacy rezydenci ykłażdal' się zazwyczaj 
8 podupadłych krewnych, k+órzy jeździli 
od domu do domu, odwiedzając krewnych 
i nrzynaciój A że fm ia /ja  była wielka, 
ą humor mieli wyśmienity, więc wszęd/ie 
byli firn *adu i nikomu nie zawadzali. _Co 
dziwniejsza, że dawne dwory o wiele 
szczuplejsze od współczesnych, miały dla 
'Ła śaego z nich wygodny kącik, co stwier
dził i Pol w słow ich: „dla gościa ściany 
domów się rozsuwały“.

Ozerp liczniejszy był. dwór i więcej było 
dzieci, t©m więcej t »ż było rezydentów. — 
Sprowadzał ich tam własny interes, gdyi 
w takim domu lepiej się w licznom towa
rzystwie bawiono. Taki wujaszek, który 
często był tylko wujaszkiiwou honorowym, 
tak zw. „drążkowyni“, podobnie jak i cio- 
cia, tej samej jinji pokrewnej, służyli nie. 
raz młodzieży za powierników w afektach 
miłosnych.

-He He He

W  krajach północnych . lilne i dług1© mro
zy wywołują ciekawe objawy elektryczno^ 
ści': wióry trźyuaają się, jak przylepione do 
hebla, jedwab, pierze, gumą pc tarta kartka 
papieru nie chce odlepić się od palca. Przy 
ubieraniu się mąpróżmoby ktoś chciał grze
bieniem uczesać u łosy. Nie można zawinąć 
się w futro, oni wsunąć się pod wełnianą 
kołdrę, nie wywoławszy przytem tiŁesz<vą- 
cych iskier elektryczny^.

Muchy, bąki i iune owady twardnieją 
taim w zimie tak, iż możną je łamać, jak 
szkło. 2-ahy w trzęsawiskach twardnieją 
ró wnież jak kamienie, podobnie, jak i ryba 
wyciągania z wody, a jednak mróz nie z a- 
bija ich. Skoro mrozy ustąpią, muchy, śli
maki powracają do życia, ryby pluskają 
się, a zaby wesoło wyskakują..

WESOŁY KĄCIK.
PRZYKRY DIALOG.

Żona: — To niesłychane! Ile razy zoba
czysz piękną dziewczynkę, to zapominasz, 
Żeś żonaty ..

Mąż: — Ależ, dziecko, wprost przeciwniel 
Właśnie w ta dy przypominam sobie, że je
stem żonaty...

ROZTARGNIONY.
Żona, profesora: — Już cały tydzień mi

nął od czasu, gdyś mnie oistatni raz pocało
wał.

Profesor: — Wszak pocałowałem cię do
piero wczoraj.

Żona: — Wcale nie!
Profesor* — Kogóż u ćtjabła zatem cało-
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M a n i (flar m o w g o  sianu . n f  
anlasn s tó w  g ods;KMleiianie.

».Vry Jork, 6 czerwca, rrzed nowojorskim sądom wniesiono cały SMreg skatt 
o odszkodowanie dla amerykańskich ofiar zatopionego statku, na sumą bil ■» poi- 
tora miljona dolarów, przeciw angielskiej llnjl okrętowej „Donaldson Atlantic 
kino".

Skargi o odszkodowanie duty«zą nietyl
ko 120 ofiar obywateli amerykańskich, ale 
również dalszych 180 obywateli, którzy 
skarż? o dodatkowe odszkodowanie. Gaze
ty amerykańskie rozpisują się szeroko o 
tym proce ńe, który nietylko, że obejmu
je  300 osób poszkodowanych, ale również 
z powodu swego wysoce politycznego zna
czenia, jesi Jedynym prtj (ładem w histo
rii żeglugi morskiej.

Obrońca poszkodowanych, znany rze- 
szrik prawa narodów P. Nugent, piętnuje 
w tym procesie brak zainteresowania ze

strony rządu angielskiego celem wykrycia 
sprawcy. Nugent ogłosił swego czasu, że 
po zatonięciu amerykańskiego Btatku „A- 
thenia", jeszcze we wrześniu j.939 r ani 
angielski a nbasador lord Lothian, ani an
gielski rząd z ówczesnym ministrem ma
rynarki Churchillem, nie odpowiedział na 
konkretna pytania departamentu mary- 
narki amerykańskiej i wogóls te pytania 
zignorował. Ówczesne rfcano.Pisko rządu 
angielskiego dawało wiele do myślenia, 
kto spowodował katastrofę statku „A- 
theni«“.

Przywódca Flamandów Grammens 
potępia postępowanie Anglików.

($$) Amsterdam, S czerwca. Przywódca 
Plamandów Grammens opisuje w prasie 
holenderskiej swoje przeżycia we Plandrji, 
gdzie Anglicy, cofając się, wyrządzili 
wielkie spustoszenia. Były rząd belgijsk! 
uwięził eetki NanrsnJów, idzie traktował 
len w niesłychany sposób. Los wielu wy
bitnych Flamandów jest nieznany i za
chodzi obawa, że zostali on, wywiezieni do 
Francji.

Flamandowie zaaprobo^ li w pełni 
ludzkie i męskie stanowisko króla belgij
skiego, a zbiegły rząd beL jski uważali 
z? zdrajców i morderców. Wielkie zanie
pokojenie budzi los tyci1 żołnierzy fla
mandzkich, którzy zostali uprowadzeni do 
Francji, a w* ród których znajdowało się 
wielu mołdych ludzi w wieku od 16 do 20
la t (p)

Aliantów czcKatn nowe 
problemy.

Genewa, 6 czerwca. Dawny minister woj' 
ny Wielkiej Brytanji Hor© Beliwha (żyd) u- 
w ażał za wskazane, z uwagi na porażkę «a- 
mji angielsfco-franenskiej we Francji póf 
u^on^j, omówić sytuację wojskowy ”Uozy 
nlł to w artykule, opublikowanym przca 
„Paris Soir“, noszącym tytuł: „Od LuaiSum- 
burga do h bbeyille. — ijowa linja obrony 
stawia aliantom nowe problemy do ftttwia 
-t.aia".

W swym artykule zajmuje się Hore B«- 
liuha przedewszystkiem fiaskiem we Flan- 
drji. Nie powstrzymał się przytem od po' 
wiedzenia drlikatnych słu«, krytyki ..,J 
adresem francuskiego sojusznika. Todbre 
śla on, że wojua pozycyjna wymaga posia
dania linij obronnych niectr ożliwych do 
zdobycia. Ten samem dawny angieilski mi 
uister wojny stwierdza, że linja Maginota 
była niesłusznie uwałaan za nie do zdony- 
■a.

W związku z powyższam Hore Bełisha 
dochodzi do omówienia nowych proble
mów, przed któremi znalazły się obecnie 
mocarstwa zachodnie, ńutor wyjaśnia o- 
twareie, że iowa linja, kiórą usiłuje utrzy
mać gen. Weygand wzdłuż Sommj i Aisne 
nie posiada dinowJednio rozbudowanych 
fortyffkacyj obronnych.

Poza tern ^„ygand nie posiada popaiuia 
francuskich i angielskich lywizyj, któie 
zostały przez Niemców odcięte n» północy 
i częściowo zniszczone ł. częściowo zmuszo
ne do kapitulacji. Najcie- jednak pro
blemem j *sł to, 2e porty w lea, ■ »  La Man
che wpaały w ręce nleprzyjaolsla. Aby 
sprostać ewentualności inwazji niemiee-
L'ej, Anglją musi znaczną część swych
środk >w użyó do własnej obrony. Wkońcu 
wyjaśnia autor, że nowj llhja, która ciąg
nie się od Luksemburga do Abbeyllle, sta
nowi zarówno francuską Jak I angielską 
iinję obrony.

Powódź kar we Francji.
(::) Genewa, 6 czerwca. Niema dnia, aby 

terror policyjny we Francji nie '.c.jgnął 
za sobą ; Jijo  szoregu nowych ofiar. Wy
roki, jakie zapadają pi zed sądami we 
wszystkich prowincjach trancuskion, sy
stemem seryjnym przeważnie pod pozorem 
„an typatrjetycznych"(!) albo .defetystycz 
nych“ wystąpień, a to na wyraźną instrui • 
cję ministra spraw wewnętrznych, skiero
wały się osta tńio, według najnowszych do
niesień, _ po raz pierwszy także przeciwko 
mieszkańcom wyspy Korsyki.

I tai dru™i trybunał wojskowy w Pary
żu w toku akcji represyjnej przeciwko tak 
zwanym „wystąpieniom an typatrjotyez- 
aym“ skazał pewnego robotnika na 3 lata 
wi< zienia, 1.000 franków grzywny i 5 lat 
tttraty praw obywatelskich.

Ten sam trybunał skazał za „defetysty- 
zne wyrażanie się“ pewnego robotnika fa

brycznego na 5 lat więzienia i 11.000 fran

N o w e  im p r e z y  k o lo n js fą -e  W to c h
Kraków, w czerwcu.

Italja, która do niedawna, bo do czasów 
przed wojną światową, siała pod wzgleae n 
ekspansji kolonjalnej na jollem  z uajdab 
szych miejsc, poczęła od chwili zdobycia 
na Turcji Trypolitanji a osiatnio Abisyaji

coraz bardziej przedzlerzgać się 
w mocarstwa kolonialne,

wykazując przytem dużą inicjatywę koio- 
nizacyjną i potrzebne ru temu walory Z 
zaciekawieniem też śledzi się w ostatnich 
latach prace przedsięwzięte przez Włochy 
w ich koloniach; Libji. Trypolitanji, 
Erytrei i Abisynji. Coraz bardziej stają się 
kolcuje włoskie niezależne ekonomicznie 
i coraz większy jest ioh przyczynek urn o- 
gólnej gospodarki imperjum rzymskiego.

Nadchodzą właśni 3 ostatnio liczne wia
domości o dalszych imprezach przemysło
wych i kaltralnych, przedsięwziętych przez 
rząd faszystowski. Oiekawem jest, że rów
nież pod względem naukowjrt w tym wy
padku ,v dzidaiuie archeologii dokonywuje 
rząd włoski dużych dzieł w swych kolo- 
njach. Oto przystąpiono w okręgu Gondar 
(Abisynia) do licznych prac, mających na 
celu

odrestaurowanie ciekawych zabytków 
z XVII 1 XV|ł| wieku,

a przedewszystkiem licaatych zapoków te* 
eterycznych. Odnowiona również historyęa- 
ną bibijotekę w Tazdich, wkrótce zaś i j  ta 
mę pra'“e rozpocznie się w odniesieniu do 
łacińskiego kościoła Aptatani Micha*!.

Celem ukazania ciekawych wyrobów ar
tystycznych w Libji urządzono ostatnio 
wystawę posiadłości zamorskich. Osiem 
pawilonów obejmować będuie różne wyro
by zarówno met* Iow > jak też włókiennicze 
i skórkowe tych okolic. Ale nietylko wyro- 
Dy artystyczne figurują tam: znajdą się 
również pawilony wykazujące produkcję 
ściśle przemysłową, zwłaszcza w zakresie 
żywnoMiow ym, bo

nfbja produkuje przecmws-.ystKiem 
dobra tolAu, oliwę, likiery, i następnie 
eksportuje skóry, papier służący do opa
kowania, cement, gąbki i pewne pro

dukty chemiczne,
Posiada również przedsiębiorstwa elek
tryczne i gazowe.

Jak wiadomo, stworzyły nowe rządj wło
skie w kolonjaeh wzór domu dla włoskich 
emigrantów, odznaczający się zarówno 
piaktycznością jak pięknem rozwiązaniem 
aitystycznem budowli. Wzór takiej farmy 
uuojdzie się również na wystaw te kolonjal- 
uej. Składa się ona z domu jednopię rowa 
go o trzech pokojach, naokoło zaś rozciąga 
clę ogród i tereny zasiane zbożeni, bawełną, 
Jarzynami, oliwkami i i  d. Pozatem w po 
bliżu dotma znajduj.^ się zabudowania go
spodarcze, a przedewszystkiem oDOira i 
stajnii u

Ciekawym objawem b. mego życia kolo 
njalnego w Libji jest

rola tamtejszej kasy oszczędności.
Przyczynił* się ona w du5.»m stopniu _ do 
rozbudowy różnych miast i założenia licz
nych przedsiębiorstw przemysłowych. W 
. amym Trypolisie jak również v  miastach 
Bengasi, M!sur*ta, i Dema, rbudowała 
wspomniana kasa oszczędności tysiące do
mów, asygnują- na to 25 miljonów lirów.

Oiakawem świadectwem rozwoju pusia 
dłości włoskich jest, zdaniem pewnej Amr- 
rj kanki, p. Ruth Ricci,_ która zwiedziła 
większość kolonij włoskich w roku 1936, a 
następnie W roku 1939. Będąc za pierwszym 
razem w Afry< e, dokonała ona tysięcy 
zdjęć fotograficznych różnych okolic, k orę 
znowu uwieczniła na taśmie filmowej w 
trzy lata później- Twierdzi ona, że

zrntemy są tdn duże, Iz Mer iz nie n ożna 
poznaś widzianej Jui okolicy.

W ten sposób dzisiejsze Włochy zbliżają 
się Jużemi krokami do realizacji swojego 
starego planu stworzonia prawdziwego 
Rzymskiego Imperjum.

Atak pobił obronę*
(x) Ententa poszła w europejską wojrę 

tern przeświadczeniem, że tylko w trwałej de
fensywie będzie przyszłe zwycięstwo. Ta teza 
była taktyką militarną ich byłego v odza na
czelnego Gamelin, ua wszystkich odcinkach 
frontu aljaackiego. Wały obronne tak zw. li
nja Maginota i jej przedłużenia w Belgji i Ho- 
landji miały się stać niepokonaną te erdza, 
za którą żołnierz francuski i angielski czuł 
się pewnie i nie do pokonania.

Było to uczucie lais sywej pewności i uSy- 
w głównem dowództwie wojsk aljano

Drycznego na o lat więzienia i frąm ł ^jch każde strategiczne przedsięwzięcie. To
i^ J S S Z S  £ s s  < # » “ “  * 8 - - W «za „uofetyzm'
3.000 franków grzywny i 5 lat utraty praw 
obywatelskich i honorom ych

Trybunał karny w La Rochelle skazał 
pewnego marynarza ora® pewnego ręko
dzielnika za „niep* trjccyc/ne wyrażanie 
się“ aa 2 lata, wzgb dnie 18 miesięcy wiezie
nia.

Trybun al karny w Bastji na Korsyce 
skazał dwóch Korsykanów i pewną kobietę 
po 4 miesiące więzienia. (r»)

Ameryka oczekuje z  naprężeniem na 
przybycie parowca „Pres. Kooseve!t"

(§§) Waszyngton, 6 czerwca. Wiadomo- 
Sei o losie parowca ..President R6osevelt“ 
wiozącego uchodźców amerykańskich z 
Europy śledzone są tu zarówno przez ich 
rodziny, jak i przez urzędników departa
mentu stanu z najwyższem naprężeniem, 
a wszystkie doniesienia od c*asu wyjazdu 
parowca sa tn starannie rejestrowane.

Według doniesień dzienników rodzimy 
pasażerów amerykańskich znajdujących 
się na pokładzie parowca żywią z natury 
rzeczy poważne obawy szj parowcowi u- 
da się uniknąć zbrodniczych zakusów ze 
strony brytyjskiej taji i służby wywia
dowczej, i z tego pow sdu wyi iekują s u- 
tęsknieniem na szybkie szczęśliwe przyby- 
cie parowca do Stanów Zjednoczonymi, p.

powiednią propagandą na froncie zachodnim. 
vVierzono również, że przy ewentualnym ata
ku wojsk niemieckich uda Się dzięki strate
gicznym linjom kolejowym i autostradom, 
przesunąć na front w najszybszym czasie, re
zerwy.

Tjmczasem okazało się najdokładniej od 10 
maja, początku ofensywy niemieckiej, że no
woczesne ujbrojenia i materjały przystosowa
ne do ataku —  przeważają broń odporną 1 
wszelkie urządzenia i bronue.

I to było jedynym powod ;m klęsk wojsk 
aljanckich. Jeszcze nigdy w żadnej poprzed
niej wojnie nie okazała się tak frapująco i 
jasno, słabość Obrony wobee ataków. Jest to 
więc bankructwo sytuacji nr'litarnej i nieprze
widzianego dozbrojenia Francji.

Musi się jednak bezstronnie przyznać, że 
tm ie duch i nieubłagana wola armji niemiec
kiej zdziałały tą „nową rewolucję" w historji 
'prowadzenia wojen.

Francuskie ąazety wychodzą 
w formacie uiotek.

(X) Francuskie gazety, które przedtem 
ukazywały się stale w oojętości 20 tu i wię- 
^ej stron, wyglądają dziś jak ulotki: dwie 
fctiony tekstu, be® anonsów i raz tygodni o

myślenia. Naturalnie największą częśó 
tekstu zajmują komunikaty i wiadomośoi 
oficjalnego biura telegiafiezu sgo. ^ itw a  
tut polach flar_d rylskich“ jak pisze generał 
Duval „przechodzi fazę końcową". Chodzi 
przedewszystkiem o to, aby wszystkie fn  i- 
cuskie i angielskie oddziały broni zosteły 
zaokrętowane i dotarły do jednyen z por
tów. W  Dunkierce zostały wszelkie środli? 
ochrony zastosowane. Szańcami obwaro
wany obói jest jeszcze chroniony przez 
wń L/ie połacie zalewisk, tak, żt napór 
wojsk nitmieckich napotyka na trudności". 
P^a&a wskazuje na gwałtowny brak wo
zów pancernych, artylerji, amunicji i aero
planów. Wszystkie nadzieje Francji sku
pi* ją się na „linji Weyganda".

Oplnja Rzymu o skutkach 
gigantycznego dramato we Flandrji.
(::) Rzym, 6 czerwca. Jak podkreśla 

rzymska prasa niedzielna, zbliżające się 
UHamanie ostatniej brytyjskiej linji Oporu 
koło Dunkierki, zakończy akt gigantyczne
go dramatu.

Mocarstwa zachodnie straciły nietylko 
tysiące jeńców, ale również swój na'lepszy 
materjał wojenny, w pierwszym rzędzie 
swoje parki artyleryjskie i broni pancer
nej. Olbrzymie szkody w materiałach wo
jennych, pisze , ^opoko di Roma" — nie mo
gą być pod żadnym yarunktem obojętne 
dla Francji, która rov nooześnie straciła 
ważne obszary swoich terenów przemysło
wych-

Prasa rzymska podkreśla, że również w 
następni j  fazie wojennej niemieckie naczel
ne 1 dowództwo będzie miało w swych rę
kach pełnię inicjatywy i że potrafi jej użyć 
z takiem samem zdecydowaniem i szybko
ścią, jak dotychczas.

Ostrzeżenia 
pod adresem fińskiego rządu.
H slalnlrl, 4 c® erwea, Pismo „Suomen So- 

^.alidemokraati" snuje na temat obecnej

zwracając aię m. In. z ostrrożentem pod _■ 
dresem rządu fińskiego, ab) ni" budował 
swej polityki na zbyt nikłych podstawach.
Zagraniczny korespondent lego pisma wy
raża się, że niektóre państwa budują zam- 
k  na lodzie wciągając w swoje koncepcje 
polityczne przekonanie, że stosunki między 
Rosją a Rzeszą bynajmniej uie są stałe. — 
Korespondent pisma oistrzega więc te ko
ła polityczne, liczące na możliwą niezgodę 
Rosji 1 Niemiec podkreślając, że Ru«J« da
ła wyraźnie do zrozumienia, iż bynajmniej 
nie odstępuje od paktu nieagresji z Niem
cami. Faki ter powinien być odpowiednio 
oceniony przez zagraniczną politykę Fiu- 
landji.

Angte^ nie dn, ,!ei*za 
egipsJón.

(::) Genewo, 6 czerwca. Dowództwo wojsk 
brytyjskich w Egipcie nie jest już pewne 
wierności wojsk egipskich I1& sprawy an
gielskiej. Komenda brytyjska, obawiając 
się niebezpiecznych komp.liaaeyj, posu.no- 
wiła wycofać wojska egipskie z zachodniej 
granicy pustynnej i rozprószyć je we
wnątrz kraju w górę Nilu aż do graniey 
eudańskiej, na możliwie najmniejsze od
działy, liczące po 25 do 30 żołnierzy, aby w 
ten sposób zabezpieczyć się przed niespo
dziankami. Przydział amunicji dla tych 
rozproszonych oddziałów ma być ze wzglę
dów ostrożności ograniczony do minimum.

 (p>

Zmiana terminu włoskiej 
wystawy światow ej,

Rzym, 6 czerwca. Rząd wioski zapowie
dział w pjDnirdzl.il k przesunięcia „na nie
ograniczony czas" wystawy Światowe' w 
Rzymie, wyznaczonej uprzednio n& rok 
1942.

W  ^wisrl-u z powyższem komunikują z 
Rzymu: Biuro międzynarodowej wystawy 
światowej w Rzymie r. 1942 postawili, rzą
dowi włoskiemu według oficjalnego komu
nikatu, wniosek c przesuniecie wystawy 
światowej w Rzymie 5 r. 1942 na bliżei 
nieokreślony termin, aby umożliwić wszyst
kim państwom wzięcie udziału w Wystawie 
na równych warunkach.

Na wniosek ten rząd włoski odpowie
dział te zasado5 czo zgadza się na propo
zycje binra, ale z tern zastrzeżeniem, że 
przed wystaw* w Rzymie nie może odbyć 
się żadna inna wystawa światowa. Przez 
przesunięcie terminu wystawy nic nie 
zmieni się jednak w pracach dookoła wy
stawy a także i organizacja wystawy świa
towej będzie nadal prowadzona w ramach 
dotychozasowycc możliwości.

Z  D lV /4 .

G rlo s

wo 4 stromy. Przemiana ta daje wiele do i sytuacji politycznej cn.kawe i azważanla

Ile r<i,zy zdarzy ini się popełnić jakiś 
grzech, ile tuzy dam się usidlić pokusie 
Ui jedwabiach na drewnianych kłapciach, 
tyle razy odzywa się w mem serru glos 
surriienia, który strofuje mnie i wytyka 
mi popełnione, a nawet i zamierzone zdro- 
iności.

— Kaziu! Bój się Boga, co ty robisz?... 
harctasz na szwank zdrowit, spokój, cześć 
sw.ją, a nawr* i zbawienie!... Grzeszna 
miłość jest jedną z największych klęsk 
ludzkiego żywota; plonem je j są zawsze 
nieszczęścia, hańba i  zgryzota!... Jeii to 
jakby dół napełnić y  zarzewiem. .. Przy
pomnij sobie przykład nieszczęsnego Pa
rysa, który tak wielkie Męski sprowadził, 
skoro uległ grzesznej miłości... Opamiętaj 
się, na Boga! Jeżeli już tak słabym jesteś  
wobec pokus krwi gorącej, to się ożeń mło- 
dzieńcze! . . .  Wprawdzie niema nic leosze-- 
go n ić  życie w „celibacie", ale czyż nie 
Te i przy boku wiernej, cnotliwej i ko
chającej żony pędzić żywot w spokoju i za
cności, aniżeii uganiać się za zioodniczemi 
wietrznicami lecieć w przepaść?.,.

— E! — odpowiadam ta to. — Niema 
głupich!... Gdzie dziś . tukać żony kocha
jącej, wiernej, i przykładnej?... Wszakże 
wiem to z własnego doświadczenia, że ich 
niema!... Więc jui jeżeli los taki na tym 
garbatym świecie, że ktoś musi rogi nosić 
koniecznie, to wolę już w każdym razie...

— Cyt! Kaziu, nie kończ, bój się Boga, 
nie kończ — przerywa ml wtedy sumie
nie. — Opamiętaj ,ię. młodzieńcze, co ty  
mówisz?... Tc blużnierstwo! Sama już 
myśl taka jest grzeszną i pozostawia bru
dny osad w duszy,..

I  strofuje mnie tak dalej sumienie, przy
taczając liczne przyMady na poparcie 
swych przestróg i wyrzutów. Prawi, jak 
z książki, mimo to oczywista rzecz, że gc 
nie słucham, przyznając mu zazwyczaj 
łuszność dopiero poniewczasie! Gdy ró

żowy grzeszek mój okwitnie, pozostawiw
szy m‘ tylko cierniste wspomnienia, gdy 
mi moje jedwabna poku*a sadła za koł
nierz naleje, wtedy dopiero uznaję mar 
dr0*6 przestróg mojego wewnętrznego do
radcy i kraszony óbieuuję poprawę.

Jedn ikie i to nie pomaga, a przy naj
bliższej sposobności zapominam o przykła
dzie „nieszczęsnego Parysa" i lecę znów na 
oślep w wiadomy już dół, głęboki, napeł
niony z^~zewiem. Niestety, niestety, wy
starcza, by mi pierwsza lepsza pokusa po- 
kazała swe perłowe ząbki, natychmiast za- 
pomi am na śmierć o gorzkich naukach 
doświadczenia i o powziętych w chwih 
skruchy aobryeh pestano-wcmach...

BUnbont.
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K R O N I K A
Gyrk Busciia przyjeżdża do Krakowa.

'traków, 6 czerwca. Jeden z najwięk
szych. cyrków świata, który ostatnio ba
wił na Śląsku niemieckim rózhija w naj
bliższym czasie swoje namioty w Krako
wie. Kto lubi. a lubią młodzi i starzy i 
kto widział teg-o rodzaju widowiska, jak 
cyrk Barnumów, Krone i Buscha, musi 
przyznać, że te trzy największe przedsię
biorstwa cyrkowe rozrosły się do ogrom
nych rozmiarów i są nittylko cyrkami za- 
stępującemi maty ogrón zoologiczny.

Cyrk Buscha znany Jest w całym 
świecie I wsiada właśni budyuki, i ol- 
l  wytnie _ hale w Berlinie, Hamburgu i 
Wrocławiu. Obecna, rozbudowana organi
zacja tego cyrku obejmuje nietylko park 
zw’erząt z całego świata, ale również a- 
tra^cje rewjowe, teatrów variete i pro
dukcje grup różnycn narodów. Również 
t mpo przedstawień uległo przyspieszeniu, 
Atrakcje zmieniane są ustawicznie, bez 
pauzy i to równocześnie w maneżu, jak i 
na podjum, zbudowanem pod kopułą cyr
ku. 7Trozmaicońy i rozszerzony pro .Tam 
przedstawień popołudniowych, jak i wie
czornych trwa trzy godziny i daje sensa
cję za sensacją. Przedstawienia są bez ró
żnicy dla ludności polskiej i niemieckiej 
z wyłączeniem żydów.

Skarb w piwnicy.
Warszawa, 6 czerwca. Podczas napra

wiania ur ządzeń wodociąg owych w pew
nym domu przy ul. Nowolipie w Warsza
wie robotnicy znaleźli w piwnicy blaszaną 
skrzynkę, w której znajdówały się Rorzto- 
wnośei wartości ok. 30 tysięcy złotyt h. u • 
kazało się, że jedna z lokatorek tego domu 
zakopała w piwnicy podczas Iziałań wo
jennych swoją biżuterję, powierzając ta
jemnicę swojej służącej.

Służąca ta weszła do piwnicy właśnie 
w chwili, kiedy robotnicy wykopali skarb. 
Chcieli oni podzielić się biżuterją, tak je
dnak, aby nikt o niej się nie dowiedział. 
Służąca udała, że zgadza się na plan ro
botników, potem jednak zawiadomiła 
właścicielkę klejnotów. Ponieważ robotni
cy nie chcieli dobrowolnie oddać klej nu
tów, przeto w sprawę wmieszała się polj 
cja i zwróciła kosztowności ich prawowi
tej właścicielce.

Dwa kościoły w Warszawie 
okradzione z cennycli wotów.
=  Warszawa, 6 czerwca. W ciągu dwóch 

ostatnich noey popełnione zostały święto
kradztwa w dwu kośeiotacn.

Onegdaj złoczyńcy dostali się przez okno 
do kościoła Narodzenia N. M P. przy ul. Le
szn o L. 32, gdzie rozbili puszkę do ofiar, za
bierając około 20 zł. oraz zerwali z cudowne
go obrazu Matki Boskiej Szkaplerznej około 
30'sztuk srebrnych i złotych wotów w posta

ci pierścieni, bianzoletek, zegarków oraz licz
ne krzyżyki, medaliki, serca itd. Świętokradz
two odkrył zakrystjan o godzinie 5-ej rano. 
Proboszcz oblicza wartość skradzionych wo
tów na 3000 złotych.

Wczorajszej nocy nieznani sprawcy dopu
ścili się świętokradztwa w kośeiele podomini- 
kańskim św. Jaeka przy ul. Pręta L. 10. Zło
czyńcy ukryli się prawdopodobnie wieczorem 
w kościele i pozostali w nim na noc. Z dwóch 
ołtarzy skradli oni liczne wota wartości około 
2000 złotych,

Istnieje przypuszczenie, że w obydwu wy
padkach kradzieży dopuściła się ta sama ban
da oprySzków.

Kobieta skazana za mężoitójstwo.
=  Warszawa, 6 czerwca. Przed sądem okrę

gowym w Warszawie odpowiadała 51-lętnia 
Karolina Zakrzewska, oskarżona o spowodo
wanie śmierci męża przez zranienie go nożem 
w ramię i pierś, co pociągnęło za sobą prze
cięcie tętnicy. Zakrzewska, powróciwszy dnia 
23 marca nad ranem do domu w stanie pod
chmielonym, chciała położyć się do łóżka. Po
nieważ była to Wielkc Sobota, a gospodyni, 
u której Zakrzewscy mieszkali jako subloka
torzy rohiła porządki —  wy nikła kłótnia, do 
której przyłączył się mąż Zakrzewskiej, An
drzej, chcąc żonę ściągnąć z łóżka. Zakrzew
ska chwyciła wówczas nóż, leżący na stole i 
zadała mężowi kilka ciosów.

Na widok krwi Zakrzewska oprzytomniała 
ł przewiozła rannego ao szpitala, gdzie jeszcze

tego samego dnia zakończył życie. W  szpita
lu Zakrzewska podała, że mąż popełnił samo
bójstwo. W sądzie oskarżona do winy się nie 
przyznała, twierdząc, że działała w obronie 
własnej. Oboje Zakrzewscy uchodzili za na-: 
logowych alkoholików.

Sąd uznał Zakrzewską winną zLrodni nieu
myślnego mężobójstwa i skazał ją na 2 lata 
więzienia, biorąc pod uwagę jej dotychczaso
wą niekaralność i fakt- że pospieszyła ranne
mu mężowi z pomocą.

Kim są zamokdowanr?
Warszawa, 6 czerwca. W lesie Miechow

skim w pobliżu Podkowy Leśnej po J 
Brwinowem znaleziono zwłoki dwóch nie- 
«nauych ojób. Trup mężczyzny, niestwier- 
dzonegu nazwiska, znajdował się już w 
stanie daleko posuniętego rozkładu i le
żał w krzakach. U zamordowanego utwier
dzono ranę postrzałową głowy, a i e rę
kach ślady zadrapań.

W  odległości 2 m od tego miejsca leża
ły pod drzewem pokrwawione zwłoki ja
kiejś kobiety, zabitej również postrzałem 
w głowę. Dwa palce prawej ręiri były zła
mane i poranione, prawdopodobnie pod
czas gwatłownego zdzierania pierścion
ków. Przy ofiarach nie znaleziono żadnych 
dokumentć w, które pozwoliłyby stwierdzić 
ich nazwiska.

WODA NA WIŚLE OPADA. We czwar
tek rano zanotowano w Krakowie poziom 
minus 103, w Zawichoście zaś plus 268.

JOANNA CZARKOWSKA.

Zwątpienie
18)

IX.
...Nie wiesz, jak do tego doszło?... o ten 

ciekawy romans już podejrzewałem dawno, 
to zresztą zwyczajna histoija... piękna se
kretarka...

— Kto jest ta mała czarna kobietka, któ
ra się chwieje, jak trzcina; na wietrze w 
ekstazie?

— To pani S„ ale ałedż cicho, bo jeszcze 
usłyszy...

— Zdaje mi się, że zarzucała swego czasu 
wędkę na Łzarskiego, popatrz na intkę Pa
czyńską, siedzi, jak zwietrzała piramida, 
pewnie się martwi, że jej „cnotliwa Zuzan
na" nie zrobiła takiej partji. Marta ma 
szczęście... chociaż takie kulawe szczeńcie...

— Jesteś niemożliwa Juljo, niepoprawna 
z tym swoim językiem, przecież...

...Nie krępuj się Gucio, powiedz, przyznaj 
sio, że masz zamiar zrobić konkurencję dy
rektorowi. Wiecie — on cho« wyda srać no
wy dziennik, tytuł będzie „Naga Kobieta"...

— Daj spokój Hornem, że też nie masz in
nego tematu...

.....zamiast części politycznej będą kolo
rowe plamy, w gospodarczej, jak się wyra
bia puder i hodowla kw‘ ał Sw w butonier
ce, a najobfitszy będzie dział ogłoszeń.,.

Naprzykład: zacny z kościami Redaktor 
zamieni dwa dyplomy uniwersyteckie w

dobrym stanie, na świetnym papierze, na 
jedno czułe westchnienie, jeden namiętny 
pocałunek...

— Jesteś zupełnie jak dziecko, Romeiu.
Pani M arto! prosimy do nas, Gucio uło

żył dla pani balladę „księżycowe westchnie
nia"

— - Widzę, że panowie świetnie się bawią, 
naturalnie kochany redaktor patrzy i słu
cha pobłażliwie złośliwości pana_ i loma la 
które jakoś szczęśliwie mnie omijały, skąd 
się u pana taki szkaradny język znal uzł?

— Doktor mi go zapomniał rozwinąć w 
izieciństwie i trochę wyrównać, więc się 
teraz sam rozwija, ale przy piani będę po
tulny, jak oswojony tygrys.

Marta usiadła między pausmi i wyglą
dała jak gałązka mimozy we flakonie z 
czarnego kryształu. Posypały się żarty, 
dowcipy, śmiech wibrował w sali zasypanej 
kwiatami. Kwiaty w salonie, kwiaty w dłu
giej, wspaniałej jadalni, w jasnym budua
rze, ogród cały w kwiatach. Lato! Przepy
szne, pachnące, nabrzmiałe radością, jak 
młodość.

*  *  *

...Dłaczegóz par nie 'Mbił tego króla — 
mógłby mi pan łaskawie wytłumaczyć?

— Co tu jest do tłumaczenia, jestem mo 
marchistą i koniec.

— Ależ my nie gramy v  ustrój państwo
wy, tylko w bry dża — wściekał się stary, 
łysy doktor podobny do spluwaczki. Pa ii ! 
Z pod damy się nie wychodzi, co pan robi?

— "Wychs dzę ko skóry, jak moralista sie
dzi przy zielonym stoliku, dwa bez atu!

— Kontra! Powiadam jeszcze raz kontra!
1 — Pięć kierów! Szłemik w pikach!...

— Niech pan coś zagra — przymilała się

Marta do Feliksa Tyszowskiego, który stał 
na boku i nie brał udziału w ogólnej zaba
wie.

— Pani wie, że j a publicznie nie. . .
— Ależ to nie publicznie, paru przyjaciół, 

nikt nie będzie krytykował, zresztą niema 
wybitnych znawców, ani surowych kryty
ków.

Przyłączył się Orkicz do tej prośby,
— O! pan przecież zazdrośnie chowa swo

je kamienie i nikomu ich nie pokazuje — 
bronił się jeszcze słabo Feliks.

— Pani Marcie napewnobym pokazał, 
gdyby mnie c to tak ładnie prosiła, ale nie 
jesfem w Jaskach.

— Co tez mistrzu... miałby pan niecie
kawego widza, £ bsolutnie laika, dla mnie 
rzeźba, to terra ignota, w ięc...

— To kwestja, i>ani sama nie może osą
dzić, czy widz byłby nie interesujący.

Marta zwróciła się znów do Feliksa, zau
ważyła, że Orkicz od dłuższego czasu ob
serwować ją natarczywie, wpijał śię w nią 
oczyma. Te obserwacje zaniepokoiły ją.

Feliks dał się ubłagać,, zasiadł do forte- 
piant Tylko c^ęść towarzystwa usłyszała 
pierwszy trój dźwięk minutowy sonary 
f-hioll. Appassionata — namiętna —  żarli
wa —

*  *  *

Jerzy stal i patrzył, rozglądał się w© wła- 
snem mieszkaniu, jak nowym świecie. Prze
cież i dawniej miak wspaniałe mieszkanie, 
mógł sobie na to pozwolić, ale czegoś w 
niem brakowaio, zawsze_ raial wrażenie, że 
wchudzi do świeżo lakierowanych pokoi, 
których nie można dótknąć, dq łe lepkie i 
zimne. A teraz? Jeden pokój ,jes| bardeiej 
przytulny od drugiego. To Marta wniosła 
ze sobą czar, młodość, uśmiechy i rozesłała 
je po wszystkich kącikach, jak dobre u-

śmiechnięte duszki. Nie może tej Marty 
zrozumieć, pojąć, jest zagadką zaklętą w 
kobietę. . .

Wzrok jego błądził od wesół egu towarzy
stwa redaktorów, między którymi Bortyeki 
rozdawał uszczypliwe, ale jakże pełne hu
moru dowcipy, piękne panie koliły barw
nym wiankiem Adama Życzyńskiego. No! 
Ten już im da rady! Czarne jego oczy rzu
cają uwodzicielskie strzały z pod długich 
rzęs, jak u kobiety. Wysoki, smukły, w 
wytwornym, wspaniałym smokingu, sma
gły, zdrowy...  tak, zdrowy!.. .  Jerzy też 
był taki, ale teraz... Przeniósł prędko  ̂
wzrok w inną stronę, opędzał się natrętnej 
myśli, jaa musze brzęczącej. . .  Od kogo ten 
flakon? Aha! Kryształowy flakon grał tę
czą kolorów, pełny róż, „jak z aksamiuu w 
kolarze czerwonego wina" — tak powiedzia
ła Marta. I rzeźba od Orkicza.. .  Czy żby 
to by ia kokieterjc?,.. Ox’kicz siedzi bli
sko Marty, śledzi każdy jej ruch. OrJSlcz! 
małomów ry mruk... a Marta uśmiecha Bię, 
oczy jej błyszczą, usta rozchylają s ię , ło
wią jego słowa...

Marto1! Marto! ^  przywoływał ja w my
śli, chciał śclJfjptfńć’ jej zwrok ao siebie. " 

Orkicz coś jej tłumaczy poważnie,... 
cceka odpowiedzi patrzy na mą, och! jak 
pairzy... Marta opuściła rzęsy na śniade, 
złotawe policzki...

...tak  nie można, panie Eugenjuszu. . .  
— Co „nie można"? — zapytał Jerzy, eta

jąc pomiędzy nimi i pa: rząc bystro na 
Martę. Odsunęli się ad siebie 

Tłumaczę naszemu mistrzowi, że... nie 
niozna poddawać się zniechęceniu i zwąt
pieniu w siebie. Nie wierzy swoją 
„Prawdę", którą rzeźbi — tłumaczyła Mar
ta.

(LaJszy ciąg nastąpi.)

NIEM IECKIEGO  
ANGIELbt I EGO 
ROSYJSKIEGO

udziela pedagog 
metodą oksfordz. 
ką. Dłnga 5—6.

18219

MUZlTKI
nauczyciel (ka) 
fortepian poszu
kuj}. Mazowieo- 
k-, 8, m. 9, od 
a—7. 18210

KTÓRA
akademiczka ze 
wschodnich ziem 
Udzieli konwersa
cji ukraińskiej 1 
Uaiunki: Gonibc 
Krak., Kraków, 
„Nr. 18422“ .

18422

DOBREJ
KONWERSACJI
m -M iC C K IE J

udzielam całkiem 
niedrogo. Zgło
szenia: Goniec
Krak., Kranów. 
,  Nr. 18464“ .

18464

U KOGO
mogłaby .u ćwi
czyć n» fortepia
nie za opłata! — 
Zgłoszenia: Go
niec Krak., Kra
bów, „Nr. 18426“  

' 1842.6

PRur, Ul MN.
przyjmie kori pe
tycje na wsi za 
utr. manii®. Zgł o. 
szenia: Gon!»c
Krak., Kraków, 
„Nr. 18491“ .

18491
MASZYNO-

PISMA
uczą indywidual
nie. Sławkowska 
80/6. 18467

STENOL RAFJI
niemieckiej, pol
skiej najszybciej, 
najdoskonalej — 
wyncza długole
tnia speccjali itlła 
Kraków, Gołębia 
2 m. 7. 18518

MARCZEW
SKIEGO

akademicki knrs 
niemiecko - pol
skiej - enografji 
(jązyka)’ maszy- 
nopisma. Rynek 
9. 18559

UCZĘ
a.emieckiegio po
jedynczo i grupo
wo, cłunu-ezą i 
piszą podania. — 
Karmelicka, 38,
II p. 185o3

JASNOW IDZ —  
. ‘ - CHO- 

GRAFCL JG
Womnnth wyja
śnia wszelkie, 
sprawy, także za 
giniomyoh. Praw
dziwe przepowie
dnie przyszioSci. 
Pisząc podać da
tę urodzenia. — 
Przyjęcia: Kra-
kw, Straszewski e 
i u 25, m. 1 !, — 
oficyna. 18557

W ITE K I
Bebisia ze Szczu
cina dziękuj” ta- 
tnsiowi za świn- 
I ę 18487

ZAW IADAM IAM
P. T. Klientelą, 
że z dniem dzi
siejszym otwo
rzyłem ponownie 
zakład krawiecki 
pod firmą: Za
kład Krawiecki 
J. Gagatek Kra
ków, św, Jana 3 
m. 9. 18454

iZYKOW N.E —
faohuwo, solidnie 
wykonuje acstju 
my, płaszcze, u- 
braun. Uwaga! 
Tanio. — Zartad 
Krawiecki Poi 
[oleckiego, Zy- 

blikiewnoża 5, 
klatka 3. — Kra. 
ków. 18561

30 ZŁOTYCH
nagrody za zwrot 
kau: raa (ja; ny, 
na nóżce obrącz
ka), zginął 24 
maja. Oddać: ul. 
Bema 6, m. 3.

18566

SENSACYJnE  
UŁATW I EN IE!
Chcesz sprzedać 
okazyjnie jaką

kolwiek rzecz — 
zgioś »lą do Bin- 
ra Ogłoszeń „Pi- 
ducia", . Floriań
ski , 3. — Bezpła
tnie ogłosimy Cią 
wi „Gońcu".

18571

LEKARZ
Stefania Trusz 
Piątyńska prosi 

najuprzejmiej, 
by znalazca te
czki z dokumen
tami dyplom, — 
Drawo praktyki l 
inne, pozostawio
nej w pociągu 
specjalnym w 
Dębicy 31 maj i, 
zechciał łaskaw,o 
przesłać: Tarno
brzeg, Szpital.

185*3

ZAM IEN IĘ
dobrym stanie 
vi ózek głąbuki aa 
sportowy: Syro.
komli 11/2.

18461
TR W AŁĄpierwszorzędną

od 10 Zł yko- 
nuje „Łuoja“  — 
Kri ków, Szpital
na 36. 18589

UNIEW AŻNIAM
kradzione mi do

kumenty: k iiąz- 
ką inwalidzką, 
książka wojsko
wa, Stamenkartą 
na przydział skó
ry — wszyst- 
Lo wystawione 
w Kr* kowie na 
uazwirko Ryś Sta- 
nisl.iv ul. Czar
nowiejska 43. — 
Złodzieja npra- 
szam o zwrot do
kumentów pocz- 
ts. 18418

UCZCIWEGO
znalazcą kuferka 
fibrowego ręcz
nego. Nr. 14852. 
zaginionego w 
transporcie Prze
myśl - Kraków1, 
n<f 9/V., proszą 
o odesłanie przy
najmniej fotogra. 
fij pamiątek za 
wynagrodzeniem: 
Brykezyńska — 
Grabinj. 18292

JASNOWID Ł 
WISZNAPURI

znany w kraju ■ - 
zagranica, wy
świetla zawiłe
tajniki przyszin. 
ści w transie 
w rużnyoh je
żykach. DŁnga 5 
m. 6. 18245

UNII WAŻNI AM
zgnbipną legity
macją .Passier- 
schein" nr. 218, 
na nazwisko Rut
kowski Jan.

18459
JUGOW ICE

pod Krakowem, 
poczta Borek Fa- 
il e-ki, Leozmroa
im. Dra C. Onu- 
froWicZa. Scho
rzenia nerwowe. 
Ceny przystępne, 
informacje: AJ.
Słow ickiego lla  
m. 7, od 3 do 5.

18498

PRZECHOWAM
pewnie, wypoży
czą pianino. Ba 
sztowa 17, m. 8, 
godz. 12—14.

18437

PODANIA
TŁUM ACZEN IA
niemieckie, ro
syjskie, angiel- 
skie interwencje, 
porady p-awne. 
Długa 5, m. 6.

18226

W KRYNICY  
W ILLA

10 pukoi nmeblu- 
w-anych, — niski 
czy,11, . , da wy
najęcia. „Ruch1 
116, Warszawa, 
Jerozolimska 82.

1277k

SĄD
OKRĘGOWY

w Nowym Sączu, 
dnia 4 marca 
1989. Sygn. I. S 
13/30/74. Konkurs 
do majątku Jana 
Zaremby, pieka
rza w Poroninie, 
zootał zniesiony.

1269k

ZGUBIONO
białą irchową rę
kawiczką na
Plantach. Znala
zca zwróci za 
Wysokiem wyna
grodzeniem: Kro
woderska 59, — 
Sklep. Teodor 
Cywa. 18496

LEKARZ
dentysta, technik 
nprL wniony, ao 
współpracy po
szukiwany. Zgło
szenia: Goniec
Krak.. K-aków, 
,Nr. 18456“ .

18456

AUTAM I
osobowemi, oią- 
żarowemi „rze 
wozi: — telefon 
148-38. 18032

DR. KRZYSZTOF 
MI550NĄ

choroby skórne, 
weneryi m i: ul.
Krupnicza 18. — 
od 3--6 popoł,

l i  139
UNIEW AŻNIAM
skradzioną legi
tymacją krakow
skiej Ubezpieczal- 
ni Społecznej na 
nazw'ako Łuka
sik Adam.

18433
KAMII rllCE,

domy, wille, par
cele da kupna 
poszukiwane. — 
Zgłoszenia: Kra
ków, Pij i rska 19 

I263k

MASZYNKI 
DO MIĘSA

naprawia . facho
wo tyłku Szlifler 
ni a Myszkowski, 
Dietiowska 46 — 
Używruc. dobre 
sprzedaje. 18228
ELEKTRYCZNE
światło, dzwon
ki instaluje, na
prawia koncesjo
nowany elektro
technik Armatys, 
Kraków, Stolar. 
ska 6. 18214

ODSTĄPIĘ
stróżostwo za 

zwrotem kosztów 
przeprowadzone
go remontn. Orer- 
ty: Goniec Kra
kowski. Kraków, 
„Nr. 18sa0“ .

18380

PANI Z. W.
ma list do ode
brania Nr. 16159. 
Goniec Krakow
ski, Kruków, „Nr 
18469“ . 18469
LANCKORONA  

W IL L A  STELLA
dwa piękne po
koje z knehnią, 
tarasem wyna, 
mą. 18506

KUPNO,
KOMIS

SPRZEDAŻ
Dom Handlowo- 
Ko uisowj, Szpi
talna, róg Toma
sza. 18031

POGOTOWIE
Bieliżniarskie. — 
Wykonanie i fa
chowa naprawa 
bielizny męskiej: 
Fabr. Bielizny, 
Gertrudy 27.

18460
UN'EW AŻNIAM

zgubiony dowód 
osobisty na na
zwisko Janina 
Hałnszko, Kra
ków, Nowowiej
ska 8, m. 4.

J ' 440

LEKA IŻ 
DENTYSTA

Janina Cyrkowiec 
ordynuje przez la
to: godz. 9—11, 
5—7, Kraków, — 
Garbarska 16,

.3373
JASKU

Żak, daj zaraz 
znać lub przyjdź 
do mnie — mam 
ważną dla Ciebie 
wiadomość. Wła
dek K. 1 >449

UNIEW AŻNIAM
świadectwo oze- 
ladnicze i prawo 
jazdy na nazwi
sko Raehwał Ste
fan. 18451

UNIEW AŻNIAM
kartą naftową Nr 
661/6. ±8448

OBIADY
domowe, zdrowe, 
smaczne, obfite, 
trzechdaniowe — 
2 złote: Karme
licka 21 a.

18279

WRÓŻBITA
ŚW IATOW EJ

SŁAW Y
poradzi c ajlepiej 
feabułt tarokiem 
egipskim Sidd- 
harta, przeprowa
dził się: Powiślb 
12, m. 8, I. p.

18521

AUTO
ciężarowe do- wy. 
najęcia: Terlecki, 
Florjańska 55 — 
telefon 180-25.

ł «1'Z3

SPECJh L >t a
i horób kobiecych 
i akuszer — Kra 
ków, plac Domi
nikański 2, —
przyjmuje od go 
uziuy n -J1 i 8-—ó 
Ulgi dla nieza
możnych. 18122

KAŻDY
solidny interes 

możemy zrealizo
wać — propozy' 
cje kierować: Go. 
uiec Krak., Kra
ków, „Nr. '319k

PRZYJMĘ
za* „z wspólnika 
z gotówką 30.000 
zł do zaprowa
dzone jo przedsię
biorstwa. Zgłoszę 
uia: Restauracja, 
Karmelicka 59, 
godz. 15—17.

18582

yułasnsi dcm
ta"i, wygnany — 
możesz mieć szy- 
bKO. Informacje 
szczogńłowe bez
płatne „Univer- 
sal". Starowiślna 
28, od 9 -1  i » -6. 
Tell J 29-37. 18370

K u p u j ę  
stare 
metalet1274/k

/liwiź, Mosiądz, Brąz, Aluminium, Cynj. 
'y n k  0ł6w — k i s i . I popioły tych nip- 
“iii. Dostawał Krakćw, Bomanuwlcza6 

Niemiecki Zarząd Komisaryczny 
D/H. A. Gopner Spółka Akc. War„zawa

ESENCJE OWOCOWE
rumowe, do leiuoaiad, lodów, cukier
ków, sztucznej herbaty, pieczywa i in- 
nyćh. Olejki owocowe, pasty, barwniki 

poleca
WYTW6RNIA OLEJ K 6W  i ESENCJ i 
„SILENA* Wa. szav , Gęsia .1 - 3 .

Tal. 11-29-GS czynny. 1285k

Chorobo plu: leczo „P1NIZAN“
pod gwarancją, za zwrotem pieniądz., gruźlicą na
wet „„starzała zaflegmienie, kaszel, astmą: za- 
dawni ,uą. — Ponadto „PIN U lAN " Jak*o środek 
wypróbowany przez Profesorów Klinik Uuiwei 
sytecklcn leczy santeczi le również Latary żołądka, 

choroby nerek i wątroby. 1193k
Zwraca się uw.gą wszystkim płnciiu chorym, żs 
Prawdziwy „PINUZAN" jest do nabycia tylko 

w Laboratorium Pr: y.riffiojjbezntczym 
KRAKÓW. S rA iiY  RYNEK K l EPAHSKI o, I. p. 
Na życzenie PT, Chorych porady lekarskie od 11—12.

Umeblowanego
mieszkania

względnie umeblowanej części miesz
kania, najmniej 3 pokoje,

poszukuje
natychmiast j an na kieroy niezem etą* 
nowisku. ZgłoŁzenia: Landw. Zentrale 

Kraków, Józefitów 2. 1255k

Za  terminowe zamieszczense
ogłoszeń

nie przyjmujemy żadnej 
odpowiedzialności.
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OmmZ D R EW N IA N E
dla Pań 1 aziecl — Modele surom je  

i  elgancU" — prał tyczne.
HURT -  DETAL

W i l f l k a  na prowincje.
A. SWIECHŁO & Co.

Kraków, Sztifska 24, I p. Teł. 160-12.

I P I P I  MASZYNOWYCH 
l u i C i i j  | r ę c z n y c h

<: dostarcza: 1271k
Katowice, Schlicosfach 425.

Kuple 4 Y  W E  R A K I
PŁACĘ dobrą cenę dzienną. 
K  OGORZAŁY —  Kraków, 

Szczepańska 11. 1278k

KUPIEC
in eligentny, — 
młodszy, rzutki, 
rutyńowa_y, z 

. brrnży drogeryj- 
uej, mydlarskibj 
lub gospodarczej, 
znający uchal- 
terje, fcorespon 
danoje, ekspeily 
cję o . a z jeżyk 
niemiecki, — do 
Łaudlu hurtowe
go potrehny. — 
Zgłop-enia z re
ferencjami, św ia 
dectwami, foto- 
grafją: Goniec
Krak., Kraków, 
„Nr. 13361“ .

"EKRETARKĘ
enafgiezn „  z ma 
zynopisaniem — 

młodą, z niemie. 
ckim piet wsze i- 
stwo — przyjmą 
od zaraz. Zgło
szenia: Łokietka 
6/6, miedzy 3- t.

18484

SŁL2ACEJ
do -wszystkiego, 
dobre g do w ani e, 
pranie — młodej, 
wósaakuje lekaiz, 
dwie osoby — na 
w rjazd. Polece
nia konieczne.
Ali Słowackiego 
11 a, n. 7, id 
4—5 popoł.

18410

SŁUŻĄCA
Czysta, gotująca, 
potrzebna: Kra
ków, Bema 6/6, 
Osiedle, 18419

MŁODA,
uczciwa, zdolna 
Uf* pracy domo
wej, i  w kuchni, 

Zrzynia odpowie- 
unie warunki Dy- 
tn. Zgłoszenia od 
zaraz: Jiechów,
ulica Racławicka 
SI, Marja Naszy. 
lluwss . 1843!

STARSZA
dziewczyna, z do- 
bróm gotowa
niem. poti»ebna 
na wyjazd. — 
do . wszystkiego. 
Zgłoszenia: nlica 
Lubicz 19, m. 8, 
I I  ■; piętro, od • 1 
do 3-ciej. 1843ł

SŁUŻĄCA
młoda, - gotowa
nie — 2 osoby, 
putrzrbna: Kra
ków, Spiska 11, Właściciel.

18462

POTRZEBNY
chłopak do prak
tyki sklepowej, 
uczciwy. -Wiado
mość: Jagielloń
ska '5, Skład na
czyń. • 18465

KUCHARKA
do restauracji* — 
dobre gotowanie, 
ci-ysoa, uczci„  t, 
również służąca 
dochodzące, po. 
trzebne. Zgło” ;e- 
nia: Goniec Kra- 
ki wski, Kraków, 
„Nr. 18493“ .

18493

PO-RZEBNA
od 15-g i. o’ , >r„ "a 
kucharka, doskr . 
nałp kuchnia, — 
weoka. chów iro- 
b.u i świń — 
dziewczyna d<> 
pomocy, risem 
ue zgłosz „i „ z 
warunkami i od
pisem św* adectw: 
Zarząd majątku 
Swlębie.e, po, ta 
Miechów.' — Nif • 
"wKglenione bez 
odpowiedzi.

127.31

POSZUKUJĘ
profesora i iron, 
zjalnogo na-wieś. 
Zgłoszenia.: Go-
pięp -Krakowski, 
Krakówj — „Nr. 
18886“. 18:86

POTRZEBNA
zatuz dochodź i- 
ea młoda, zdro
wa i uczciwa. — 
Zgłoszenia: ni. I. 
Osiedli Oficer
skie 9, n 1, — 
godz. 11—2.

18567

JZI WSKI
czeladnik na re 
peracje potrzeb
ny zaraz. Jazo
wy, Nowa Ol
sza Skorupki 24.

18581

MODNIARKA
znająca wszelkie 
prace ,/chodzące 
w zakres mo- 
dniarstwa, posia
dająca wszystkie 
przyrządy, po
trzebna zaraz na 
prowincją. Zgło- 
-„en ia: Goniec
Krakowski, Kra
ków, „Nr. 18576“ .

18576

KUCHARKA
restauracyjna, 

podkuchenne, ru
tynowane kelner
ki z “Zykiem
niemieckim i 
kaucją potrzeune 
od 15 czerwca 
1940. Zgłoszenia: 
Kraków, Krowu- 
derska 22 m. 2.

18578

K W A LIFIK O 
W A N I

w wyrobie ga
lanterii z sztu
cznej masy (ga- 
lalit) posznkiwa- 
ni. Zgłoszenia: 
Goniec Krakow
ski, Kraków, — 
„Ni 18532“ . 18532

P o s a d
p o s z u k u je

MAGISTER
farmacji sznka 
posady w ap! soe, 
Kraków lub oko
lica. Informacje: 
HrBZiov»k!, Wola 
Ma’ kow4kaj p. Bo 
goria, okr. Opa 
tów. 18,80

KUCH-
M ISTRZYNI-

gs nożerka, siła 
pierwszorzędna, 

zna wypiek ciast 
oraz zaprawy kon 
perw, poszukuje 
Pu lady, miejsco
wość obojema. — 
Goniec Krakow
ski Kraków, „Nr 
1841.1“ - 18411

KUCHARKA
pracowita poszu
kuje piacy. Zgło. 
szenia: Goniec
Krak., K” aków, 
„N r. 18420'.

18420

ABSOLW ENTKA
Wyż. Stnd- Jandl. 
z kilkuletnią pra- 
tyką biurową po
szukuje jakiej
kolwiek pracy. 
Wiadomość: Go
niec F  i k., Kra. 
ków, „Nr. 18163“  

13*63

"Z E  IICHO- 
W IA K -

absolwent, rocz
na praktyka, l it  
23, posznknje po- 
sidy elewa-asy- 
stenta w mająt
ku Zgłoszenia: 
Goniec Krakow
ski, Kraków. „Nr 
18461“ . 1 466

KUCHARKA
samodzielna, łat 
'0, znająca do

bre gospodarstwo, 
poszukuje pracy. 
Marja Sojowa, — 
Tarnów, Kraków 
ska 2. 12P7k

.CUCHARZ
znający sie na 
cu« icraiictwie, po- 
szul uje prac, od 
15 ezrrwca, miej
scowość obojętna. 
Zgłosz«nią: Go
ni “e Krakowski, 
Kraków, „Nr.
18468‘-‘ l s 6 8

MŁODA
przystojna obej
mie prace asyst 
lekarską labora
torium, światło- 
.eeznjetwo. Ofer
ty: Goniec Kra
kowski, Kraków, 
„N-, 1284k“ .

1284S
C U KIER N IK

wszechstronna 
siła poszukuje — 
pracy. Goniec 
lira newski, Kra
ków, „Nr. 1279K" 

1279k

OBEJMĘ
prace gospodyni 
lub wychowaw

czyni, kwalifika, 
rutyna. Miechów 
Poczta, Nr. do
wodu 48. 1281k

1281k

ni SPODTNI
młoda, inteligen. 
tna, szuka posa
dy od zaraz n 
samotnego Pana. 
Zna dokładnie 
gospodarstwo do. 
mowe i podwó
rzowe. Może sie 
zająć dziećmi. — 
Najchętniej r a 
wsi małe gospo
darstwo lub le
śniczówka. Piotr, 
ków Trrbunalstd 
ul. Gubernator- 
skaPS m. 1. Ma 
rja Maciejewska.

I283k

K u p n o

W CENTRUM
Krakowa kupie 
parcele natych- 
Hast. Kraków, 

ul. Szczepańska 
3 m f, 11—13.

18508

ZŁOTE
pierścionki, bran
solety, łańcuszki 
jrnpnje: Grodzka 
2, m. 9, oficyny 
I piętro. 17292

BECZKI
z ogórków w do
brym “tanie, ku
pi Hurtownia — 
Krupnicza 11.

18412

KU PIĘ
stół rozsuwany 
na 1’  osób. Zgło
szenia pisemne: 
Filipa 3, u do
zorcy. 18408

ZĘBY STARE
kupuje Zakład 
dentysty :zn f, — 
Stiadoiu 15, m. 5 

18216

GARDEROBĘ
NOSZONĄ

mąską i damską 
_upuje — płace 
najwyższą cene, 
na żądanie przy
chodzę do nomu: 
Józefa 22, sklep 
narożny. 18375

AUTO
ospbowo, w i*o- 
bryjn stanie, do 
2%-litrażowe, ku
pie. Suchy, Kra
ków, Sławkowska 
11, m. .. 18442

KUPIĘ
urządzenie sklepo
wa używane; w 
jakimkolwiek sta- 
nip. Złgoszenia 
bardzo pilne - — 
GomioO Krakow
ski, Kraków, „Nr 
18444“ . 18444

SYPIA LN IĘ
używaną lub łóż
ka kupi lekarz. 
Oferty: Goniec
Krak., Kraków 
„Nr. 18445".

18445

SREBRO
stołowe wyrabia, 
kuprje -jare: -  • 
Rajska 6, prai o- 
wuia. 18510

KUPIĘ
lodownie elektry
czną lub sam a- 
parat Zgłoszenia 
Gs,uieo krakow
ski, Kraków, „Nr 
18497“ . 18497

k u p n o , s p r z e 
d a , , KOMIS.

Wyroby złote, — 
srebrną, platery, 
dywany perskie, 
obrazy i t. p. —■ 
Duiu Handlowy, 
Suisiunnice 1.

18473

jm a r k i
puczlows kupuje 
nztesięó lat sta 
uiejąca „Filate- 
liia" Eynek 9.

1.8058
KUPUJE

wszelkie znaczki 
pocztowe „Filate- 
liia“  Kraków, — 
Długa 14. 18560

KUPUJĘ 
'  ISZON'

GA IDEROBĘ,
obuwfte, bielizne, 
praće n a.i w -z.sza 
ceny. — Kraków, 
.■starowiślna 54, 
IV  piętro, miie iz- 
kaniie 20, . front. 
Przyi hódzc do 
don u bez zobo
wiązania. 18562

MASZYNY
do szycia używa
ne kupnje Kri- 
seber Zwierzy
niecka 6. 18572

PARCELE
na per.vic”jach - 
lub willo kupi.

Michałowskiego 
15/16. 18530

LODOWNIĘ
pokojową elek
tryczną kupi — 
Konceo jonowany 
Chrześci-ański 

Sklep Komisowy, 
św. Tomasaa 30.

18564
KU PU JĘ

ro  zoną gardero
bo. Płace dobrze. 
Starowiślna 54/24, 

1356S

KUPIĘ
okazyjnie para
wan. Zgłoszenia: 
Goniec Krakow
sku Kraków, „Nr 
18542“ . i 18542

KUPIĘ
urządzenie den
tystyczne w do
brym stanie. — 
Zgł( szenia: Die
tla 60, — Zakład 
dentystyczny.

18374

b iż u t e r j ę ,
ZĘIIY ZŁOTE

kupie, najlepiej 
zapłacę, nlica Ja
błonowskich 7, 
m. 4, godzina 
11—1, 3—6.

18404

PATEFONY
nawet zepsute ku 
pnje: Dwernic
kiego 7, m. 9.

18394
„GENERALGOU-
VERNEM ENT

kompletne surje, 
kupuje. Gotfryd, 
Br.sztora 18.

17655

ZŁOTĄ
BIŻUTER JĘ

lub srebro, mo
że być połamane, 
kuple: Grodzka
5, oficyny I p., 
m. ł. 18029

NOSZONE
ubrania, mary 
ńarki, spodnie, 
bieliznę, kupuje: 
Gazowa 11/14.

18102

ZNACZKI
pocztowe, lepsze 
wydania, partje 
kupnje — płace 
najwyższe ceny: 
Gotfr-J, Baszto
wa 18. 17358

MEBLE
w szelk ie kupnje 
zaraz: Hala Me
blowa, Wiślma 4 
parter. l£10l

SREBRNE,
ZŁOTE

^RZEDMIO^Y
knpuje. Ki ików, 
Wielopole 10. —1 
Wyrwicz. 1822S

STAR E ZĘBY,
mostki, [orony, 
kupuji i przera
bia: Zakład den- 
tyilyczny, Dietla 
60. 17972

ZĘBY
sztuczne, sta 
korony, mostki 
kupuje: Staszica 
l i ,  u 1, popo
łudniu. 18025

KTO CHCE
surzedać ubranie, 
kilim, bielizne 
pościelową, pate- 
fon anarat foto
graficzny lnb 
przedmioty sre- 
uine i złote — 
niech zgłosi sie: 
św. Krzyża 7, — 
Sklep kupna i 
sprzedaży rzeczy 
okazyjnych.

17730

PRZEDMIOTY
ze Z ota i srebra 
;upuje Koncesjo

nowany Chrzęści, 
jański Sklep Ko
misowy, św. To
masza 30. 18222

Kr “ HJJĘ
wszystko: Staro
wiślna 12/22, cii 
cyna lewa.

18182

ZŁOTE
korony, mostki, 
staic zeby i iUue 
Kupuje: Mikołaj, 
ska „ m. 5

17283

K U PIĘ
prasę Jo pasów 
transmisyjnych i 
szewtownice- — 
Wiadomość: Go
niec Krak.. Kra
ków, „Nr 18481“  i r-idi

SPRZEDAM
płaszcz i zimowy 
męski, leep-on:

TlKrakoW, A-l Ma
ckiewicza 41 m. 
11, II P-, godz. 
3—6 18577
W6ZKI. ROWE

RY, l a m p y ,
arty » iły elekt: o 
t ichniczne ] o'eca 
firma „Zar“ , 
Sławkowska 11 
podwórze. 18579

P Ł A S Z C "
damskie, męskie 
oraz trencze „wy- 
sortowaue" — 
sprzedam. Zgło. 
szenia: Biuro
Handlowe „Ce-  ■ 
trala“ . Floriań
ską 24/5. 18546

PARCELE 
I DOMY

w Krakowie, Za
kopanem, Kobie
rzynie, Łagiew
nikach, Bieżano
wie spncda Za
raz okazyjnie — 
„Universal“ , Sta
rowiślna 28, 'el- 
129-37 i 129-38 od 
9—1 i od 3 -6 .

18548
PIANINO

czarne z metalo
wą płytą, mało 
używane, idigra  ̂
niczne sprzeda. . 
Handlarze wykln 
czeni. Marka lla , 
m. 2. 18526

G ALAN TER JA.
Przy likwidowa
niu sklepu ga
lanteryjnego — 
sprzedam resztę 
towaru tanio. — 
Plac na Groblach 
17. 18541

B IE L U  to
sprzedam hnrto- 
wo i detalicznie. 
Plac na Grob
lach 17. 18540

FUTRO
źrebce francuskie, 
popielice, trencz 
sprzedam. Staro
wiślna 21, m. 8 

18538

UBRANIE,
palto, tapczan — 
sprzedam. Staro
wiślna 21, m. 8.

18537

MOTOCYKL
setke nową sprze 
dam. Zgłoszenia: 
Goniec Krakow
ski, Kraków, -— 
„Nr 18531 . 18531

S K A N K o w Y
kołnierz, bobro
wy, tasuiauowy, 
w j drowr, — lis 
mongolski błam 
futrzany spizeda: 

Michałowskiego 
15/16. 18529

BUDYNKI GO
SPODARCZE

stodoły, s t; jnie, 
chlewy, spichrze, 
urządzenie ogro- 
dnicje z nowocze- 
snych materiałów 
mużesz mieć szy
bko, tanio i soli
dnie. Bezpłatne 
infermicje, ko
sztorysy, s: kiiib: 
„Tiimiyersau.", Sta
rowiślna 28. Tell 
129-31 i 129- )8 od 
9- 1 i od 3—6. 
W zelaie mate
riały budowlane 
do nabycia.

18549

PAPA DACHO
WA

wszelkiego rodzą- 
ja  i g.,iunkn do 
nabyci” wagono. 
wo i „eta! leżnie. 
Tor, asfalt, kar- 
noilneum, gwoź
dzie papowe. 
„Universal“ . Sta
rowiślna 28. Tel 
129-37 , 129-38 od 
9—1 i od 3—6.

18550

LISA
srebrnego, gar
derobę mciki, — 
patefony, krysz
tały kilimy, dy
wany -przede — 
Koncesjonowany 

Chjrześrijański 
Sklep Komisowy, 
św. Tomasza 30 

18565
FR YZJER N lĘuiąsKu-damską — 

sprzedam. Wia
domość: Mazo
wiecka 26.

18569

LISA
srebrnego. lisa 
„Kamczatka", — 
garderobę daJU- 
ską, nżywaną w 
bard»  dobrym 
stanie sprzeda 
tanio Sklep Ko- 
ini-o -- y Floriań
ska 7, I p.

18573

WILLA
w Krynicy śród. 
mieścin, Zdroju, 
mnanwaną, bla
chą kryta, I-pie- 
trowa z podda 
szem, skiBp dnży, 
fabryka, parci ’ a 
budowlana, eże 
ściowo mnbblo 
wana, /asem ce ■ 
na 60.000 zł. — 
Dom w Grybowie 
środmn'eściu, mu
rowany z ogro
dem, cena 25.000 
Złoty! b  sprzeda 
bSiniro „Trsfflzaik- 
oj®'*, Nowy Są/oz, 
Batorzuro 27

l270k

KOSTIUM
damski nowy. — 
czarni — dobry 
materiał na fi- 
gnre szczupłą — 
pizeda: Kraków 

Piłsudskiego zi/1 
18575

Zbudujesz dom
tani, wygodny i trwały z materiałów nowo

czesnych, dostarczonych przez
„UNIVEKSAL“ Starowiślna 28, tel. 129-37
Porady i informacje bezpłatnie. Na miejscu 
r w y , plany i  kosztorysy. Wszelkie materia.

bndowane na składzie. 18554

LISA
srebrnego, niebie
skiego, pieknego 
sprzedam: i *0-i ■
górze. Nad wiś1 ań- 
- , 8. 18486

OBRUSY, 
LORNETĘ, 
APARAT

sprzedam. Kra
ków Wielopole 
10. Wyrwicz.

18239
O KAZYJN IE

sprzedamy: Dy
waniki perskie, 
kilimy, k.yształy 
obrazy: Asento- 
wicza, Fałata, 

Gryglewskiego, 
Klimowskiego, 
Malczewskiego, 

Rubczaka, Ton- 
dosa, Wygrzewal- 
skiego i iunych. 
Sklep Komisowy. 
Floriańska 7.

18574
SAMOCHODOWE
akumulatory, — 
świece, inne czę
ści na składzie. 
Naprawa instala
cji samocho lo- 
wej, motocyklu- 
wej: „Elektro-
dyuamo" Kra
ków, Dunajew
skiego 3. 18441

BIELIZN Ę
damską, eleganc. 
ką, sprzedam: -  
Szlak 6, m 9.

18421

MASZYNĘ
Singera do szy
cia i haftu, stan 
dobry, sprzedam. 
Cena 1.100 zł. — 
Kraków, Piłsnd- 
skiego I. bra
ma, II piętro.

18423
POKUJ

jadalny, piękny, 
sprzedam n-iedro 
go: Marka 16 
Wesołuwski.

18424
SPRZEDAM

smoki: ig i snknie 
wr*n.aua: Siemi
radzkiego 23, m. 
8, miedzy 10—12.

18425

SPRZEDAM
maszynę do szy 
cia piawie no
wą, puiefon wa
lizkowy, rower 
męski damski: 
Krowoderska 6, 
m. 4. 18274

■łl SZEDAM
pokój kombinu- 
.' -i.n y i szafę .4- 
dzielną: Bekąw- 
i i  16/3. 18455

SPRZEDAM
mniejszą parcele 
obok stacji kole
jow ej. Br. Ha- 
.zoroY-.-sk... Bień- 
C/.yee 18427

MASZYNĘ
do szycia Singe
ra sprzedam: —• 
Kraków, Krótka 
10, m. 1. 18428

‘ IĘK N E
męskie futro i 
inne przedmioty 
do sprzedania. — 
Wiadomość: Kra 
ków, ni. Sienkie
wicza 14, II p., 
m. o. od godz. 
18- 19-tej.

18489

m a s z y n ę
do szycia pier
ścieniową, stan 
dobry, sprzedam. 
Ogrodowa 3. m. 
10. 18492

,-ORTEPIAN
Streicbcr sprze
dam: Pijarska 5, 
m. 7. 18494

SMOKING
łowy okazyjnie 

sprzedam: Km
18, m. 5. 

18495

KUPNO, SPRZE
DAŻ, KOMIS

Wyroby złote, — 
sreDrn:, platery, 
dywany persk lej 
obrazy 4 t. p. 
Dom .Handlowy, 
Sukiennice 1.

18474

W6ZEK
dziecinny w bar
dzo dobrym sta
nie, sprzedam: 
Bandurshienu 54, 
m l, — oglądać 
8—9 i 4—6.

18514

Podania i prośby
oraz tłumaczenia im język "ie- 
mieckd, przepisywanie, pow  elanie
A. Tsrlecka i A, Terlecki 

K. aków, Floriańska 55.
J‘s66k

ZAKOPANE.
Parcela budowla
na 2.000 mkw—  
20.000. Wiado
ma/ ,. Kubiński, 
Krupówki (Ka
wiarnia Ziemiań
ska). 1260k

DWA
wozy ciężarowe 
węglowe w do- 
bryn stanie — 
sprzedam tanio. 
Zgłuszenia: i» -
błocio 6. 18409

MOTOR
prąc stały ?**0 
Voli, 10 koni, ta
blica: — Binro 
techniczne, Kra
ków. Mazowiecka 
35. 18438

KREDENS
jadalny, łóżko no
we białe, żelaz
ne, z .naterai ą- 
mi okazyjnie dó 
snrzedania: Kra
ków, Dębowa 16, 
drugie piętro.

18443

PUTRO 
PERSKIE, KuŁue Ę

sprzedam Kra
ków, Wielopole 
10, Wyrwicz.

134a6

Ma s z y n ę
„ P F / iF rA "

do szycia, mereż- 
kor. ąnia, nową, 
szafko wą, piękną, 
nowoczesną 
sprzedam. Biały 
plusz prasowany 
na płaszczyk dzie 
eięcy: Dąbrow
skiego 14/9.

18450

SPRZEDAM
szafki nocne, stół 
rozkładany, ser
wis japoński, — 
herbata, kawa: 
Kakoi’ icka 33, m. 

3, 3—6. 18452

K A F L E
do snrzedania no 
we, ia i,e pier- 
%szej jakuVi, na 
piece pokojowe i 
kuchenne, przy 
ni. Królowej Ja
dwigi w Krako
wie Nr. 21.

18453

KASY
„WertheimBi-' 

ogniotrwałe, ta- 
nio ilo sprze- au'a 
Ślusaruia, Kra
ków, św Krzy
ża 11. 18358

MASZYNĘ
,Singora“  nową, 

drngą mało uży
wana sprze<teni: 
Długa 22/5

18477

SPRZI DAM
wycias- budowla- 
ny komph z mó- 
tuiemi Ujejskie
go 7, m. 7

18354

UBRANIE
czarne, kilim, — 
trencz sprzedam. 
Starowiślna 21. 
m. 8. 18104

ROWERY
damskie, meskie 
sprzedaje Skład, 
ulica Dominikaól 
ska 3 m„ 7, i i  » 
ków. 18055

POJ OWĘ
kamienicy w śród 
mieścin, kilka
dziesiąt mórg po

la i kilka parcel 
sprzed' j  bez po. 
średników: Kra
ków, nl. Szcze
pańska 3, m. 5, 
16—18. 18509

GOSPODAR 
STWO

11-morgowe w je 
dnej ci łości, za
budowania, cena
70.000. Dom 4- 
pokojowy. muro 
wary, — ogrodu 
i 'li sążni, cena 
35.u0u. Parcela 
800 sążni, cena
13.000. Gizywaoz 
Andrzej, Łrgiew 
niki, Kolejowa 
430. 18516

BECZKI
nżywane sprze 
dam. Wiadomość 
Goniec Krakow
ski. Fraków. „Nr 
14878“ . . 14878

P6Ł DOMU
centrum miasta, 
strona południo
wa, sprzedam za. 
raz — 200.000 zł. 
Zgłoszeni a: Go
niec Krak., Kra
ków, „Nr. 18482“  

18483
SREBRNE 
NAKR rCIE 
STOŁOWE

sprzedan Ki i- 
k iw. Wielopole
10, W } rwicz.

18234
KRAKÓW.

Kamienice, wille, 
parcele, majątki, 
gospodarstwa — 
sprzedaje „Infor
mator", Pijarska 
19. Załatwiamy 
srybko — solid 
nie! 1264k

UWAGA* 
KUPNO, KOMIS,
Eynek 32, — róg 
Szewskiej, sprze- 
da gabinet kos- 
metyczńy z łam
pą no naświetlań,
patefon, kasą pan 
cerną, maszynę 
Singera, kryszta. 
1 j, garderobę, —  
kurtkę skórzaną, 
wyżymaczkę.

18447

URZĄDZEnlE
sklepowe fachy 
lady, gablotki, 
aparat piwny — 
sprzedam. Wia
domość: G onieo
Krak., Krakuw 

„N r. 18413“ .
18413

MASZYNĘ
do śzyeia krytą, 
taniu snrzeda Ha-, 
la Meblowa. — 
Wiśle a 4, par 
'tei 18367

PŁASZCZ
dams> isprzeilam: 
Krai ó » .  Zwierzy 
ni ?cka 10, Praco. 
wn*a kraw’ i-ka.

18160

FORTEPIAN
zagraniczny, pły
ta metalowa — 
okazyjnie sprze
dam: Długa 31/13 
oficyny. 18178

STARE W IN A
węgierskie, kura
cyjne, sprzedam 
okazyjnie: Syro
komli 23, m. 2 od 
1—2. 18191

SPRZEDAM
okązyjrie kilka 
MUrnuw, dywan 
3%X2Vi, lisa sre
brnego. kilka ko. 
stjnmów, plasż-i 
ozy i futro dam
skie, narzuty na 
-tomant;, jat też 
kilk i obrusów i 
prześcieradeł: — 
Sv . Krzyża 7, — 
Sklep >npn° i 
sprzedaży. 17729

PIANINO,
MASZYNĘ

PISARSKA
sprzedam: Staro, 
wiślna 12/22.

18187

1 PODUSZKI
atsra-.owe. oraz 

kapa ua dwa łó
żka, haft ręczny 
kolędo, do i prą” 
dania: Szlak 63, m. 1. 18S 3̂

M ASZYN Y
do Pisania, mo
tocykl, kajak — 
sprzedam: Ba«z-
tow 10/2. .18416

F O R TE P IA N Y
„SOMMEH

FE-.D",
Pianina nowe — 
tylko: Skład For
tepianów B doń
skiej o, Kraków, 
Grodzka 40.

1793G

M ŁYŃSKIE
mąsz/ny, przybo. 
ry wszelkiego ro- 
czajn uostareza 
Zakład bndowy 
młynów, Kraków, 
Mazowiecka 35.

18027

W Y h E B Y
WEDLA, 
FUCHSA

stałe nosiawy — 
ceny konkuren
cyjne. Zgłdsze- 
nia: Al. Beliny 
Piażmci skiego S 
m 3, i OuZ. 14—17 

18276

TR EPKI 
SANDAŁY

dla Pań i dzieci 
drewniane -  "-
sietyczne — pra- 
L ty ciii < — solid
ne poleca — A, 
t wieehło &  Co. 
Szewska 24. rfe, 
160-12. 18220

OBRAZY,
K* Y* Z TA „  / 
Pk TEFO NY

sp-zedam: Kra
ków, Wielopole 
10. Wyrwicz.

'3235

JA D A LN IĘ
uo ..'oczesną, sza
fy, łóżka żela me. 
sto1'/ ,  biurko, kfe 
densy, kilimy, na 
tefony, odijzj 
sprzeda okazyj
nie, Haia Meblo 
wa, Wiślna 4. — 
parter. 18366

FUTRO, 
LISA MON
GOLSKIEGO

smzedam. Kra
ków, Wielopole 
10 Wyrwicz.

18236

PARCELA
w Bakowicach ta
nio sprzedam: — 
Starowiślna 
m. 8. 18188

REALNOŚĆ
111 p. komfort, 
centrum Krako
wa sprzedam. — 
Zgłoszenia: Go-
nieo Krakowski,

DOM
z oficyną, przy 
tramwaju, 10 po 
koi, warsztaty — 
grrążt. parcela 
500 sążni, ul. Mo- 
gilska-Piacki, d>i- 
żj iro-nt okazyj
nie, oraz szereg 
innycl sprzeda 
Komeeis j on-o-wane 

Biuro: „Własna
Strzecha", Kra
ków, Kyi.<’ fc Głó
wny 10 18519

On
sprzedania mowy 
płaszcz letni dam
ski i spódnica- — 
Chwałek, Floriań
ska 43. 18523

HARMONJA
trzyrzędo wa, 12 

_  , , . basów do sprże-nieo Krakowski, ianif Sklep Wój-
S isn “ W’ isisn -ricza, Wiślna18150 . „815C n  18563

KILIM Y, 
W ALIZĘ, 
BUCIKI

sprzedam. Kra

K IL K A  
M ORO.-W

1S980 sprzeda zaraz o- 
kazyjnie „Uiniver- 
sai“ . Starowiślna 
28. Tel. 129 37 i 
i a9-38, od 9—1 i 
od 3-Ć6. 18553

10. Wyrwicz.

UBRANI,E  
'  1ENCZ, 

FRAK
sprzedam; Kra
ków, Wieloiwle 
10. Wyrwicz.

13240
PŁASZCZE,

SUKNIE,
KOSTJUM Y ,,

sprzedam. Kra- . 100 „a
ków, Wielopole ■ j  o l '----- - -  od 9—1 i od 3—b.

18552

W ILLE- DOMY 
i PARCELE

w Zakopanem 
sprzeda zaraz o- 
kazyjnie „Uni- 
vfcisal“  Starowi 

Tel.

10. Wyrwicz.
18238

MASZYNĘ
do szycia krytą, 
prawie nową, o- 
kazyjnie sprze
dam. E j nek gł. 
39, m. 7. 18336

PATEFON
walizkowy "jo- 
lnmbia — sprze
dam. Dwernic
kiego 7, Jędra- 
siński. 10333

OBUW IE
męskie i damskie, 
saniolotki dziecin 
me, rękawiczki 
Pekart, sukiene- 
czki dziecinne, — 
trencze meskie, 
damskie „przede, i 
Sklep Komisowy 
Bynek Główny 
26, I. p. 18351

FORTEPIAN
zagraniczny, kró
tki, mechanika 

angielska do 
sprzedania. Św. 
Jana 13, n_ 16 
od 8-ej do 10--j.

18497
DOM

nowobndowany, 
dwndziiestoubika- 
cjowy, dochodo
wy — przytem 
dwnmorgowy o- 
gród, gotówką 
131.U0U; parcel' 
budowlane, nzbro 
u oni, różnej wiel

kości — okazyj
nie sprzeda .„L o
kata", K i a W 
Łodzl n 3ka 4.

18369

SPRZEDAM
kanapę do spa 
nia, płaszcz dam 
ski. Florj-aóiska 
32, Zakład tapi 
cerski. 18583

p a r c e l a
piękna, willowa, 
plac Lasoty, — 
51.000 — sprzeda 
biuro Arcta, Kra- 
ków, Floriańska 
18. 18584

MASZYNA
nowa „Torpedo 
walJzkowa, _ pół
buty męski-, 
czarne, nowe, 
sprzedam. Sław
kowska 19/8.

18587

WAPNO  
5-LETN IE

ok-ołt 25 m sześć, 
okazyjnie do n -■ 
bycia w firmie: 
F. Bałazy, K rv  
ków, Eacławicka 
12, telefon 170-91 

18504

SPRZEDAM
1/4 część domu

pisania, dwa łóż
ka sp: zedam. — 
Krowoderska 52.

18500

PANTOFELKI
ńREW M IANL

ORA“
L łD A T K l

hurtowo po naj
niższych cenach: 
Wytwórnia, War
szawa, Nalewki 
23/39. 1275k

W. F. DEHNTYSCn
Prosimy podać adres celem bez
płatnego nad- iłamia broszur, no
wości lo „Buch", — Wart rawa, 
jerozolimska 32, nod „Agencja 

Dentystyczna" 127bL

Sk IZIA
“ZUKL 2 pO I.-ij O 
weg" komfortic 
wego (nic)n ne 
blowanego miesz 
kania. Zgiosziuir 
Goniec Krakow
ski, Kraków, — 
,Nr 18535“ . 18535

POSZUKUJĄ
pokoju lub dwóch 
kuchnia, łazien
ka, solidny płat
nik zaraz lub 
pierwszego. Zgło 
szenia grzeczno 
ści-bwe: — Sklep 
„Hanka", Basz 
towa 15. 18527,

W ŁAŚCICIELE I 
ADM INISTRA-

- ( I Z Y  !
Zgłaśzajccie wol.

mieszkania — 
bezpłatnie. Gwa
rancja natych
miastowego wr 
najmu — wypła
calnych loarto- 
rów. Najstarsze 
Biuro: sr-S'iow-
ska, Jagiellońska 
10/6. 18258

W YPŁAĆ • .NY,
na odpowiedział 
nem stanowiskn. 
Polak, poszukuje 
pokojn jasnego i 
ciepłego, ze wszel 
kiemj wygodami 
(łazienka gazo
wa), w kultura! 
nym, czysto poi 
skim domu. — 
Oferty: Związek
Społem — War
szawska 17

18434

MIESZKANI#
zgłaszajcie bez
płatnie, wynaj
mujemy natych
m iast. „GwaraŁ- 
„ja “  Starowiślna 
12. 18180

NOCLEGI:
Smoleńsk 83/1.

' 13458
P O M i » _ .  
CZEN ..:

składowe, suche, 
powlerzc1 ii oko 
ło 200 m* poszn 
kiwa®', w cen 
tram Pożądane 
1—2 pokoje na 
binro. Zgłoszenia 
Goniec .-akow
ski, Krak w, 
„Nr. 18545“ .

18545

LOKA .
2—3 p.KOjowy.

WÓZEK parter, lub I  
niemowlęcy mało piętro -poszukiwa 
używany sprze- ny na binro w 
dam, Kazimierza centrum. Zgłosze-
Wielmiego 136/3. nia: Gonieo Kra 

18588 kowski, Kraków 
,Nń 18544".

18544

SEPAROWANn,
poważna, zdrowa, 
dobra prezencja, 
zamożna, pozna 
ma „rymon j alnie 

pana na stanowi
ła . Zgłoszenia: 

Guniec Krakow
ski, Kraków, „Nr 
18417“ . li 117

POKOJU
oddzielnego do 
100 złotych po 
sżukuje dobrze 
sytuowany. Lgło 
szenia: — Goniec 
Krakowski, Krą- 
kói , „Nr- 18585* 

18585

KTÓRA
z  posażńych pań 
do lttt 25 mii i, 
przystojni, po- 
ślnbi wykLztalco- 
nbso Ślązaka — 
Cel matrymionjal 
ny. — Poważne 
zgłoszenia z po- 
aaniem adresu i 
(otografją do 
Gońca Krakow
skiego, Kraków, 
„Nr. 17571“ ..

17571

P R ZYSTO JN Y
lat 30, b~z wimy 
rozwiedziony, i a- 
wjze znajomość 
z rozwódką lub 
wdową. Cel ma
trymonialny. 
Zgłoszenia: Go
niec Krakowski, 
Kraków, — Nr. 
18556“ . 18556

n a t y c h m i a s t
wyjdę za solid- 
n go p na, lat 

30 40. Mam śre
dnie wykształce
nie, wztol śre
dni, szatynka. _— 
nieznpełnie łńe- 
nna — lamiejseo- 
* ą. Gonieo Kra
kowski. B raków. 
„Nr. 1280k“ .

1280K
wego 10.000 zło- 
tych, » pobliżu 
tramweni. Zgło
szenia: Goniec 
KraKowiii, Kra
ków, „Nr. 18hul‘-.

18505

MATPYMO-
NIALNL

anonsy przyjmn- 
je Biuro Ogło
szeń, Floriańska 
S/II- (Prowincja 
pocztą1). 18570

KOSTIUM
damski, jasny — 
sprzedem. 1.- rodz
ił ii 48 m. 25, — 
godz. 2—4.

18503

UK R A IN KĘ
do lat 28, też za
możną rozwódkę, 
celem małżeń
stwa pozna uro
dziwy kawaler. 
Zgłoszenia: Go
niec Krakowski, 
Kraków, — „N i. 
18528". 1S528

MAS2 /NĘ
do endlowania 
dwuigłOwą spr: >■ 
dam. Szlak 31/5.

18502

H H H HMASZYNĘ
do szycia Singeia 
praiwie nową — 
sprzedam. Kro
woderska 21/1.

Io501

POSZUKUJĘ
dnżego pokoju 
z kuchnią blisko 
śródm-eśc-a. — 
Kaucja. Friedlei- 
na 26, m. 6.

i8488
BIURKO

pękojowe, stolik

POLAK
posznklue 2 po 
koi, kuchni — 
tpWfó/tczynsz z  g o l /  -  
Zgłoszenia: Go
niec Krak., Kra
ków, „Nr. 18511“  

18511

POSTUKUJE
się mi' szkamia 4 
pokojowego z kn* 
chi i i wszystki
mi ubocznymi u- 
łrkacjami, z ca 
łym komfortem, 
owsn .i mit małą 
wille z ogi Ja
kiem w nowej 
dzielnicy Krakfl ■ 
wa. Zgłoszenia: 
Goniec Krakow
ski Kraków, 
„Nr. 18524--

18524

SOLIDNY
lokator pochodzi 
zawsze z Biura 
mieszkaniowego 

„E lid .  Rueh“ , 
„iikołajjka 6. — 
Przyjmujemy gia 
tis zgłoszenia
mieszkań — po 
koi. 18321

LOKALU
na sklep śródmie 
ście poszukuje, 
pośrednictwo wy- 
nagrodę. Wiado
mości: Gonieo
Krakowski, Kra
ków, ,;Nr 18J9C* 

18390
N OCLEGI

Starowiśln 12'16 
II p., oficyna. 
Zgłoszenia do 22.

8405
NOCLEGI

wolne — infor
macje: Sławko
wska 4/4. i8396

M IESZKANIA1—2-pu]'OjO./egc, 
komioitowego, 

umeblowanego — 
lnb nie — rok 
zgory, wypłacal
nym posznknje 
Najstarsze Biuro 
Szauhcwska, Ja
giellońska 10/6,

18253
LOKAL

urządzony wy
staw,", Zwierzy
niecka, odstąpię- 
ln"ormacje: Sy
rokomli 15/1,

18471

POKbJU
z kuchnią Pod
górza poszukuje 
wypłacalny. — 
Zgłoszenia: Go
niec Krak., Kra- 
kć „Nr. 18479“  *8412

DWA
pokoje, kuchnia, 
raz, pijyncleżro 
'e+sizo *zaq quj 
ści, z meblami 
W dzielnicy Pie
sek, blisko tram. 
waju, poszukuje 
p-wny urzędnik 
na stałej posa
dzie. — Oferty: 
Goniec Kraków, 
ski, Kraków, „N r 
134 S5“ . 18485

UCZCIWY,
emerytowany u- 
rzednik państwo
wy poszukuje sło
necznego pokoju 
bez mebli przy 
kulturalnej ruu 
nie, aa przystęp
nych war arkach. 
Szczegółowe »»■  
rrnŁ. dc omów- i- 
nia. Zgłoszenia: 
Agencja, Sienna 
12, — ,/Emeryt*.

18332
RZĄDOWI EC

poszuknje garso
niery z łazienkę 
i gazem. Zgło
szenia: Gonieo
Krak., K ’ dkćw, 
„Nr. 18344".

18344

NOCLEGI —
śródmieście! Kru
pnicza 14/5.

I8u91
NOCLEGi

przyjezdnym: — 
Krakó.w Wielo
pole 2<i i  18429

NOCLEGI
śródmieście. As- 
nj ka b, u j , _ .» 
piętro. Kowalska
■ V 18233

M ALOW ANIE

pokoi, eklepów, 
fasad, lakiero
wanie Jfcic*., — 
mebli. > tz  i - i« 
remc„ty, wyko
nuje Mikulski, 
Basztowa 10/2 —* 
teł. 159-35. l200k

M IESZKANIA,
pokoje zgłaszaj 
eje:, Biuro Jan 
Bopski-Szaehow- 
ski, Karmelicka 
17. telefon 232-19.

1 8  017

POSaUKUJĘ
kuchni inb poko
ju nieumeblowa- 
nego, z gaz n . 
elekr-ryi :s Wia
domość: Goniec

iNr. 18431“ .
>8431

p r z e w ó z  y
ton <rów autkms 
eiężarowemi, koń 
mi, miejscowe, 
zaw iejseowe. Za
menhofa 5, mie
szkanie 5. 185°b

ZGUBIONO
dekrety na na
zwisko Gustaw 
Koezorowsk1 ... 
dan władze 
skarbowe polskie 
Nr. 478Sl/Em./34, 
Znalazca .-wróof*1 
1 rzemyśl niemiK.
cki, Urząd Skar
bowy.. O-.rzyma 
'wynagrodzenie 128̂ 1

UNIEW AŻNIAM
zg biuną kartkę 
chleoow! —I Nr. 
286. .  185x4

GRUŹLICA PŁUC
zaflegmleuiO, naw et zastarzała astmę, kats-rj żołą
dka. kamienie ńółoiown żółtaczkę, c Mor“ l ,  ia-„y 
I wjfeoDy, wyi cza spocyf,„ zagraniczny Pliru\—  
Salwator leozy pod gwarancją za zwrotem pieniędzy. 
Przyjętii cb0rr-|, ad 9— 12, 3— 6, w niedzieli 9— 12, 
Prawdziwe Pin u z- -Salwator, ap cyfik aigrajiozny, 
uznany przez słynnych Iekar„y jako środek nie®a- 
wodry ) gwafantowsny — Obecnie przen iesiono La
boratorium: K rtkćw, nlica Długa 49, mieszkanie 1.

Porady dla chorych beapłatiiie, TISSC
T

Wydawnictwo „Goniec Krakewsici" Kroków, Wielopole 1, — Telefony: 150-bb, 150 61, 150-62.


